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Obton·imy nasze dzieci 
przed groźbą nowej wojny 

Wypowiedź wiceprzewodniczącei Antyfaszystowskiego 
Kobiet Radzieckich z okazji Międzynarodowego -Dnia 

Komitetu 
Dziecka 

Wiceprzewodnicząca . A11tyfaszystowskiego I W krajach tych i:;1.nieje szel'Oka sieć tóżnycn 
Komitetu Kobiet Radzieckich Parfenow:,i v,, instytucji otiielrnjących się dzieckiem i zaka 
rozmowie z korespondenrem agencji TASS zana jest praca rtziecięca. Rządy ludowe tych 
omówiła znaczenie Międzynarodowego Dma ! krajów wyd<ij<! wielkie sumy na oświatę i 
Dzi.eeka. ochronę zdrowia. 
Dzień ten - stwierdziła Parfenowa - up.ty 

nre pod hasłem obrony dzieci przed groźb~ 
llO'W>'~j .wojny. 

W dniu tym w różnych językach świata 
powinnny zabrzmieć głosy gniewu wszyst
kich uczciwych ludzi przeciwko podżega
czom wojennym, powinny zjawić się now<:: 
miliony podpisów pod Sztokholmskim Ape
lem. Stakgo Komitetu Swiatowego Kongresu 
ObrońĆów Pokoju. 

Parfenowa podkreśliła następnie, że po dru 
gie.i wojnie światowej sytuacja dzieci w i\:rn 
jach kapitalistycznych i kolonialnych ulegfa 
znacznemu pogorszeniu. 

W krajach tych miliony dzieci :>ą przell
niiotem bezlitosnego wyzysku. Skazane są na 
ni€wymo\vne cierpienia i nędzę. 

Np. w Ameryce nie ma usta.wy, która.by 
zakazywała pracy dziecięcej, 6 milionów dzi~ 
ci amer~'kańskich nie uczęs7,c7.a do szkól. 

Bomby i annaty zamiast szkół i chleb<i, cu 
kru i masła - oto co, powiedziała Parfeno
wa, szykują dzieciom podżegacze wojenni. 

' T<ik jest w krajach , k tóre zrzuciły jarzmo 
kapitalizmu i za przykładem ZSRR J.mclu.ią 

socjalizm. 
BRONIC DZIECI, ZNACZY TO DZISIAJ 

BRONIĆ POKOJU -'- zakończyła Parfenowe. 

W Międzynarodowym Dniu Dziecka orga
nizacje demokratyczne i cała postępowa opl 
nia publiczna świata zażądają od rządów im · 
perialis tycznycl1 zredukowani budtetów woj 
skowycb, a zwiększenia W3".datków na _ popra 
WP- warunków życia dzieci, na ochronę ich 
zdrowia, na. ich wykształcenie. 

Dzi-eci pierwszego na świecie państwa s<><:jalistycznego są na.jszczęśli'\Vszynii 

dziećmi świata. 

Ruch pokoju 
na DOWJiD eta1)ie 

Dnia 1 czent·ca rozpoc;;,1·1w .si<: ie L<H•.i ."11ie se• , 
sja bn,ra ~tulr.go Aom1lel11 S-ll'wlou eg o l\.011 gresu 

Ubrmi<·ów l'nho,iu. k1órn podsw1111 ie ,1„ i:hczaso
we w_y11iki fikcji ;;liierrmio podJJiSÓff pod Apel<mi 
~ztokhu/111skirn i 0111óH ·i sprc'fft: prz.r~a(rn ndr tło 

li $wiul.ou·ef!O /( 011grcs11 O&r„ricó1c /'l)/.-oj 1< 

W ciqgu ct1coch 1 pól 1111e.m:cy A1J(• /, ~:l oh/10/m
ski olnegl u·s:vsllne h'rC1je. Tra/il do 1c"z)sli.-icli. 
wl.-ątkin.c kuli :iemslnc_1. :na!u: l <iruv .: rfo serc 
m1/1011óu: l11d:1. I ul.: 1,nel/;a pv1mlurn u.'ć .•1pclu 

j_est zupelme zro:mmwfo: Apel. ,')taleBu /\ om11e
lu U:JTllŻlt 11c:11c1a pr:;r ll11czt1) (1ce1 in ęk~ :o.<ci mre 
szkaŃ.CÓW glu/m :iems/.:iego. ,,;:1rażo ich wu/~ I gu 
rące prog111e11ie pokoju i przyjaźni 1n1ęd ~, . 1/llrv-
rlami. -

W cl1tdli obe.crtej AJ1el Stałego Komi/etu podpi 
sa(v już d"ZJesiqlki miliu11ń1.: l11dzi u: buropie 
i A:ji, w Afrrce, Au.<tralii i A1nerycc. 

!Va c:ele 11rmii ho101cników o pokój hroczy 
L-wiqzek l\odziecl>i - niepolw11a11(t osf.oja poko 
j(I, na czele tej armii stoi ge11ia/11y tt·ód,;; mas 
pracujących c11/P.go ~H"iat<1, 1~:ielh-i chontżY 1.:alki 
o r1ol.·ój - Józef S1-ali11. 

W s~ercgflch czy1111.rch lrnjo1mi.ków ,/ po/rój 
kroczą kraje dmnohacji ludon·ej, u:ie/ki naród 
cluriski, 1V1e:nieck<1 l\e1mblika Uemul.-rntyczna, 
set~·i m.il1011ów IHdzi dobrej woli iee H"szrstkich 
czę.kil1ch ś1ł"iota -1 zu:olerwików demolirac)i i po 
stępu. Z kflżrl,vm dniem rozszerza się i w:ma.c 
nia po1ęż11y /ro11t polcoju, stanowi 0 11 już obec 
me. poważną przesz/codę na drodze podżegaczy 
Lt'OJen11ych, Ten pofęi11y ruch IJ11dzi lęk i po-
płoch rv obozie wrnga. 1cyLt'iern bezpu.fredn.i 
wpływ n11 sytuacji? międzynarodową. 

l(ozpoczy11.a.i~1~e . się w Lo11dynie o&rndy Srnlego 
Kormtetu w1t.a swzato1n' Qbóz pokoju nmt:_i·mi suk 
cesami, lrtóre 1A.\<kazują, ·ie 1wlk.11 przeciw 11odże 
gaczom w.ojem1:vm z1wlo:ł„ się na nm~)·1n. wyż-

1 szym etapie rozi.t·oj11• 

Plenarne posiedzenie CRZZ 
31 maja br. roo;pO<!zęlo się w gmachu c-r.zz 

IV plenarne po.siedzen.ie Centralnej Ril.dY 
Z~Jązków. Zawodowych z udziiałem przewud
Dlczących Zarządów Głównyeh pO<Szczegól· 
DYCh Zw. Za.w. i ORZZ. 

Ponąd~k dzienny IV J>lenum przewiduje 
om~en~ re>li i zadań Zw. za.w. w pnzyg1,1to
wa:nm nowych kadr„ informacfo wice:i:mtP.Wo· 
dn1w..ąeego CRZZ Aleiksandra Burskiego na 
temat budapeszteńskiej sesji Koiniteiu Wyko. 
nawCl'llego SFZZ j budain.eszteńskiej narlldy 
prezydiów międeyn.all"odowyeh zn,eszcń 'l;w. 
Zaiw. era.z sprawy organizacyjne i p.ersona-1-
ne. 

W eT-asi brad prr.yb~·ła delegacja nuhiee 
kich Związków Za.wodowycb z B , S. Rbno· 
wem ńa ~le. 
Delegację przywitał przewodniczący CRZZ 

ob. Aleksandet" Zawadzki. 
Ob:raidy trwalią. 

Sytuacji dzieci w krajach kapitalizmu 
Parfenowa przeciwstawiła sytuację dzieci w 
Związku Radz.ieckii:n i w krajach demokracji 
ludowej, gdzie matki ' są spokojne o przysz
łość swego pot1>mstwa,. 

WSZYSTKO CO NAJLEPSZE - DZłE
CTOl\f. 'l'AKIE PltA WO - stwierdziła Parte 
nowa - OBOWIĄZUJE W NASZYM KRA· 
JU. 

Dzieci pierwszego na świecie państwa so
cjalistycznego są najszczęsliwszymi dziećmi 

Chcieli obalić ustrój ludowy 
i przywrócić kapitalizm w Czechosłowacji. -

Zdrajcy i s~piedzv ·przed sqdem w Pradze 
świata. · 
Drogą Związku Radzieckiego kroczą t..::ż 

kraje demokracji ludowej. W krajach ty c.i1 
państwo broni interesów matki i dziecka. 

Wymiana depesz 
w rocznicę podpisania układu 

1J01sko-buł garski ego 
Z okaz ii drugiej r=rnicy zaiwarci a polsko

bułgarskiego układu o prnyjażni i w&półpra
cy, sekretarz generalny Min. Spraw Zagr . 
ob. Wierbłowski przesłał do ministra Bułt:ar 
skie.i Rępubliki Ludowed dr l\lf:inc'lo NejC'ze
wa depesilę. która stwjerdza. że uk·ład ten z,c.
cieśni dałszą współpracę narodów poil.skiego i 
bułgarskiego oraz że jest on jednocześnie 
cenny1u wkładem do waiki o pokój. 

Minis ter Spraw Zagrrarnicrznych Bułgarsk iej 
Republiki Lu<lo·wej dr Mincro Ne.ie.zew P"ze
słal rn in iis.trowi Spra.w Zagrani'crzmych R. P. 
z. Modzelewskiemu depeszę analogiCtZne; Ll'e·-
ści. 

Stonka ziemniaczana 
w-ykrJ'ta na terenaC'h Polski 

Jak informuje Ministerstwo Rolnictwa , R 
R., w powiata<:h Nowy Tomyśl, świnou .; ~~ie, 
Kamień i Chojna· znaleziono pierwsze tego
roczne ognisko stonki ziemniaczanej. 

Niesipodziewane wy<krycie ogni.sk stonki w 
rejonach, gdzie szkodnik ten dotychC1Z-as ni
g<ly nie występował, zbiegło się .z ·Nypa<lkiem 
zre.ucenia pmez sarnolorty a.merykailskie s t J;J
k.i ziemniaczanej na tereny Niemieckiej Re
publiki DemoJu•atycznej, Przypuszce:a .s·'.ę 
więc , że ;zrzucona z samolotów stonk~ zie :n
nii:aczana, wskutek trwających wtedy burz 1 

poryw·;ogtych \Viatrów ·.z kierunku z-achcdn,„go. 
przeJeciała na teren y polskie. 
Nale ży P-Odkreślfć_ że specjalna kom;s;ja 

Ministers twa Ro'1nictwa i RR. stwierdz'iła ua 
lotowy chairakter nowoodkrytych ogn isk s~on 
ki '21iemniaczanej. 

W z:wią.zku z tym Ministerstwo Rolnictw;; 
wrzywa s.połeczei1s,two polskie, a zwła.s~c.za 
chłl'.Jpów do pos•zuk.iwania sitonki na p<.>la-::17 
riemni-aczanych. 

, 

Pr.ze<l sądem państwowym w Pradze rozpo ciołowi przedstawiciele reakcji cizeskliej, któ- - tąd pr1>wadzić walkę przeciwko ludowo • de
czą<ł się 30 maja proces przeciwko i3 osryor.im ra przed lutym 1948 r. sk·upi.a-ła się wokół mokratycmemu ustroj()wi Republiki Czecho· 
przewazn1e b, wysokim funkcjona1:i:us1.om pairtii narodowo - soc,ialistycznej, pa.rtdi lu· sll()wackiej, 
partii poHtycznych z okresu prrzed wyda!'>:~- nowej i w prawicowym odłamie partii so· 
niami lutowymi, oskat·żonym o zd·radę s t«l'ilt cja.I - dem-0>kra.-tycznej, i kitóra po wyd:irze- Akt o&karżenfa zarzuca ipodsądiny:m, że po
i szpiegostwo. Na ławie oskarżonych zas;.edli niach lutowych zeszła do podziiemia, oy s~am- izostając w tajnym kontakCtie z reakcyjną emi 
------------------------------------------ gracją C'Zechos-łowacką i z przedtstawici~lami 

Nowy podział administracyjny 
szeteg projektów ustaw uchwaliło Rodo Ministrów w dniu 31 majo 

Rada Ministrów na posrie<lzeniiu w dniu 31 Rada Mintstrrów postanowHa też utwotzyć 
inaja br. uchwaliła projekty ustaw. k~óre v·e1j Wyż52ą Sikołę Rofakzą w Olszty111de przy ró
dą. pod obrady Sejmu Ustawodawczego HP, wnoczesnym zwinięciu Wyższych Szkół Gospo 
m. inn. P!l'(}jekt usta.w3;, przewidującej utwo- darstwa Wie.isk,ieg:o, dziatających' w CieS;t;ynie 
rzenie przy Prezesie Rady Minist•rów K~mi- i w Łodzi•. Studenci obu tych szkół S•taną stlę 
tetu ,Współpracy Kultm·arlnej z Zag.ranicą i sluchacizarmi Szko-ły w Olsrztyn:ie. 
projekt ustawy o zmiana()h podzd-alu admini- ·:< • * 
straeyjnego Państwa. Uchwalony prz-ez Radę Minlis;t,rów projekt 

W celu pogłębienia prac naukowo - bad'1.W us-tciwy o zmianach podrziału adm.inistriacy',jne 
ce.ych w poszczególnych dz~ałac'h rorlnio~w~ , go Państwa przewidt1,1.j_e zmiamę na.zw woje
Rada Mini'strów postanowHa utworzyć: lnsty wództw: śląsikiegi> na katowi.ckde i po.morskie 
tut Uprawy, Nawożenia i Glebozn31Wstwa, Jn- go na bydgos·kie ora.z utworzenie trzech r10· 
Stty'tut Zootechniki ot;\z Instytut Mechanizacji I wyeh wojewódrńw: kios~ińskiego, zielonogór 
i Elektryfikacji Rolnfotwa. skiego i opolskiego. 

Ustawa obowiązui e wszystkie hl 
Surowe kory d-lo kierowników przedsiębiorstw za lekceważenie dyscypliny pracy 
Sąd Grodzki w Warszawie rozpatrzył spra 

we kierow'ników Warszawskich Zakładów 
P·r-zemysłu Odzież.owego - Romana Roman
kie.wicza ~ Adama Kossakowskiego, oskarża· 
nych o naruszenie ustawy o zabezpieczeaiu 
socjalistycznej dyscypliny pracy. W akcie os 
karżeniB stwierdzono, że obaj podpądni nie 
poczynili odpowiednich kroków dla zabeo:pie 
czenia dyscypliny pracy, a mianowicie nle 
stosowali kar wobec pracowników wykracza 
iących przeciwko dyscyplii1ie pracy oraz nie 
orowadzili ewidencji · spóŻl!liających się i nie 

obecnych. 
Sąd uznał winę obu oskarżonych i skazał: 

Romankiewicza na 30 tys. zł. grzywny, a 
Kossakowskiego na 20 tys. zł. W uzasadnie 
niu wyroku Sąd stwierdził, że oskarżeni zlek 
ceważyli , doniosłą ustawę, nie wykonując na 
leżycie kontroli i . nie pociągając bumelantów 
do odpowiedzialności. Postępowanie oskarżo
nych sprawiło, że liczni pracownicy bezkar
nie opusżczali pracę, opóźniając wykonywa
nie planów produkcyjnych Warszawskich Za 
kładów -Przemysłu Odzieżowego. 

dyipfomatyCTl'nymi państw obcych w Prad;~e. 

uknuli spisek, mający na celu zniszczenie nie 
pod.Jegłośc.j Czechoslowa>Cji, obalenie ustroju 
demokra<l'ji ludowej oraz nowego systemu spo 
łecznego i gospoda·rcrego. Przeka~YWałi oni 
bezpośrednio lub pośrednio przez dłu:ilslly o
kres CfZa.su materiały srzpieg.owskie prr~dlS ~awi 
cielom państw obcych. Pny pomocy ~iego
stwa, d.vwers.ji, sabotażu i terroru ebc·iełi 
pr:zygot,ować zamach stanu i odpowie•ln.i 
grunt pod restaural'ję kapit.ailizmu w C7Jecbo· 
słowacjl. T·r.ze,j os•ka,l1Żeni , w tym oskarżona 
Zeminova, organirzoiwali nielegailne bojówki. 

Dzaałailność swą, której głównym celem by 
ło obalenie ustro,iu ludowo-demokratyczne
go w C1,echosł()wąeji, oskarżeni u!PrawiaJi 
przy wydatnej pomocy niektórych przedsta
w.Wieli panstw obcych w Czechosło.wacji. Da 
nich należy przede wszystkim b. amba1>ador 
USA w Pradze - Ste'inhardt orarz inni p_~a· 
cowinicy ambas·ady USA w Pradze. 

Akt o~karżenfa wymięniia także czfonk6•,v 
ambasad: angielskiej, francuskiej , i jugo·sło 
wiańskliej ,· którzy przygotmvywaJi spis1·1k 
wraz z oskarżony·mi. 

Przybycie do Moskwy 
polskich działaczy kulturv i sztuki 

W d,niu 30 maja p.rrzybyła do Mo "kwy :'la 
zaproszenie Wszecoowiązkowego Towar.::y
stwa Łą=ości KUJltura:lnej 1l Zagra!llicą i Ko 
miltetu dfa Spraw Sztuki przy Radi:cie Mini
S•trów ZSRR,. delegacja polskich działaczy 

kUJltiury ! sztuki z wiceministrem kultury i 
$!Ztukd Sokorsktm na azele. 

'f 
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Troska o dobro dziecka: •iv.~ 
W „Trybunie Ludu" okazał się artykuł Edwardy Orłowskie.i, kierownika 

wydziału kobiecego KC PZPR. Poniżej zamles~zamy fragmenty tego 
artykułu. 

tysiąca. Ustanowiono ; 2 i no:i.11c:wv w 
100 proc. płatny ''~il)f) inacierlyńs!d. 
Wprowadzono zasil?{ i rodz inne. shnr.· 

STROSKANA IRENA. - Prosimy o p0da 
nie nazwiska owego mężczyzny oraz mieJs
ca jego pracy. Nie mając tych danych, niE> 
możemy interweniować w Pani sprawie. 

* * 

Miedzvnarodowy Dzień Dziecka - 1 
czerwca - pro;,lamQ.»Tany został przez 
$wiabwą Demokratyczną Federacje Ko 
tiet i Swiatową Fed-crację Mlodzeży 
Demo;·;ratycznef, do której przyłączyła 
się SwiatO\va Federacja Związków Za
wodowych, reprezentowana przez $wia
t0wą Federację Nauczycielstwa. 

Prócz masQwych organizacji kobie
cych, młodzit:żowvch i zawodowych d'o 
:1kc ii zgłosiły swój akces: Międzynaro
dowy Zwiazek Studentów, Międzynaro
rowa Org:m'zacja D:(;iennikarzy i Mii;:-
1faynarodowe Sto'.varzyszenie . Prawni
ków Demokratów. 

Powołany został I\omitet Międzynaro 
clowego Dnia Dziecka, na czele którego 
;ako przewodnicząca stanęła E. Cotton 
- onewodrncząca Swiatowej Demokra 
tyczne; Fede! ac ii Kobiet oraz jako se· 
kretan Kutty Kockhan ze Swiatowej 

Fe<leracii Mfodzieży Demokratycznej. 
* * * W krajach kapitali~tycznych stale po-

garsza się sr ~uac ja robotniczego i chłop 
skieg-: dzjec)\a. 

W Stanach Z"jednoczonych, gdzie has· 
Iem dr:ia jest: „armaty zamiast naucza
nia!" zaledwie 0,8 proc. budżetu idzie 
na oświatę, podczas, :idy na zbrojenia 
r:rzeznacza się ponad 70 proc. J /S dzieci 
w wi-::i<u <;zk.- ;nym nie uczęszcza do szko 
!y. Rosną szeregi an alf a betów i półanal· 
f2bc~ów. których liczba sięga już blisko 
3 milinnów. 

We Włoszech większość dzieci ppwy· 
że i lat 6 ma zaledwie 314 normalne.i wa
l!i. N" krzywicę choruje poilad 70 proc. 
i-i emo .vląt. 

Monarcho-faszyści greccy pod czułą 
opieką imperialistów amerykańskich wy 
wo.ża całe rodziny bojowni;.;ów o wol
ność wraz z dziećmi na pu~t\'nne wyspy 

Codzienna noroelka „Expressu" -

I do st:~szli;vych o?o~ów zagl~.:iy. Sn:ier· wiące wydatną porno :~ dla rodzin \\'ic!a· 
· telnosc wsrod dz1ec1 greck1::i1 \V wieku ćzietnych. 
od 5-7 lat sięga 60 proc. Skutki tej politvki nie dały na siebie· 

<lługo cze1<ać. Smiertel110ść niemowląt 
W Indiach '.ednym z- na jbo,gatszych w spadła 0 25 _ 30 proc. w porównaniu z 

:->ur owce krajów świata - umiera z gto- okre~.-.m p.i·zedwojenn}'m, .1 sł:•n zdr.::,\ ot 
du po::iad milion dzieci rocznie. Ponad 0 ny dziecl polskich znacznie sic;> popi ,n,ii. 
r!li!iony ginie na skutei< cł10rób. · Plan 6-letn: otwiera r;<Ywc, wspan;ałe 

Dziki wyzysk nie pozwaia rodzicom persp~ktywy rozszerzenia i u::osi.;ouaie
; apewnić swym dzieciom należytego wy nia opieki nad dzieck<:m i ;nłodzieżą w 
żywienia. Dzieci są zmu.szcne p::szuk1- Polsce 

·wać pracy za garsti.;ę ryżu !'Ub włócz;i WiC'lkie są nasze zdobycze \V dziedz'· 
się po kraju żebrząc. nic o;>ieki nad dzicck;em i stworzenia 

* * * młodzieży warunków zdrowego, f'zyczne 
Zupełnie inaczej \vygląd::i sytuacja go i morainego rozwoju, osiągnięte 

cizi·eci w krajach, i\.' którvch . władzę dzięki nieustannej trosce Rządu, Partii 
nbją,ł !ud. Pomimo straszliwvcl1 znisz- 1 osobiście Ptezydenta Bieruta. 

I czeil wojennych - odbudowane zostały Międzynarodowy Dzie:1 Dziecka przy~ 
wszysikie szkoły, zakłady dia dzieci, za- czyni się niewątpliwie do aktywizacii 
kłady lekarskie. społeczer'tstwa w kierunku pomocy Pati 

* * • st\vu w rozwiązywaniu zai;:·adniet'i dzie-
Lata wojny i okupacj: wyryły C .ię;,1.;1e eka. Zainteresowanie tvm wielkim za

piętno na sytuacji dz1ec1 w Pals::e Ludo· gadnieniem nie może nosić charakteru 
wej. Co piąte dziecko µJzbawione by!o dorywczej akcji i nie może skoilczyć się 
opieki jednego lub oilo i12::; rod'z1.:c'J1V. z dniem J ezerwca. Muszą być realizo-
75 proc. dzieci i mlodzieży - niedoży- wane wskazania zawarte w uchwale Biu 
wianych. Rozwój fizycn-v dziecl;a - ra Politycz1:ego KC PZPR o pracy 
spóźniony o 2 lub 3 lata. Blisko 25 proc. wśród kobiet: · 
dzieci i młodzieży - zag.-vżonyr:h p~z~z „Trzeba otoczyć tr0ska i codzienną. 
gruźJ:cę. opieką instytucje opieki nad matką i 

Kongres ZiednoczemuW\' wy~unąi ~a- d'zieckem, żłobki i przedszkola. Opieka 
gadnienie ochrony made! :.·1 !Jsiwa i zdr::> .;poleczna nad matka i dzieckiem musi 
wia dziecka jako czoło\Ą:e ·:agadnicni~· być sprawą nie tylko kobiecych orga
slużby zdrowia. W edu zapcwnie!"!ia ko nizac}i. ale \vymaga stałego wglądu i po 
biecie opieki lekarsiw - oi<'!ęgniarskkj mocy crganizacji partyjnych i związko
w czasie ciąży i fac;io.vei pomocv przy wych w zakładach przemysłowych, za
porodzie stworzono sieć poradni dla ko· interesowanych instytu~iach, w gmina~h 
biet w ciąży, liczba kt'.Sr ych się<.!a bli~ko I i gromadach". 

Przed Mi-:-dzynarotlowym D:iiem Dziecka Prezydent R. P. Bolesław Bierut gościł wycho
wanków Domów Dziecka z Klarysewa i Powsina. Na zdjęciu - Prezydent Bierut i premi-er 

Cyrankiewicz · słuchają śpiewu chóru dziecięcego. Foto AR 

* 
MAREI{ N. - Kochany chłopcze, radzimy 

ze swoimi kłopotami zwróc:ić się do prze
wodniczącego organizacji ZMP, do której 
Pan należy. Jednocześnie · proszę udać się de 
Wydziału Opieki nad Matką i Dzieckiem, ul. 
Piotrkowska 113 i tam zameldować o niewła 
ściwym i::ostępowaniu Pana opiekunów. O ile 
rzeczywiście to, co Pan pisze pokrywa się z 
prawdą, dotychczasowi Pana opiekunowie zo 
staną p0zbawieni swych uprawnień wobec 
Pana, zaś Pan przekazany będzie do innej 
rodziny zastępczej, lub do zakładu opiekuń
czego, gdzie będzie Pan mógł dalej uczyć się 
i pracować. 

* • * 
BRONKA. - „Nasze Rady" chętnie i za

wsze z całą gotowością udzielają p0mocy 
swoim czytelnikom, natomiast nie zajmują 
się pośrednictwem w p0szukiwaniu pracy. 
Sprawy te leżą w kompetencji Urzędu Zatru 
dnienia, ul. Strzelców Kaniowskich 58, i tam 
proszę udać się, w celu uzyskania posad)•. 
Może spróbuje Pani nawiązać kontakt z Li
gą Kobiet, ul. Andrzeja I, która prowadzi 
pracownię robót ręcznych. Być może, że tam 
będzie Pani mogla i.naleźć pracę o jaką 
Pani chodzi. 

• • * 
BOŻENA 22. - Owszem istnieją u nas do

my p0prawcze dla młodzieży trudnej do pro 
wadzenia. Niemniej do domów tych kierowa 
ne są jednostki nie bezpośrednio przez ro
dziny, a za pośrednictwem Kuratoriów 
Szkolnych (o ile sprawa dotyczy dziecka w 
wieku szkolnym). Panią interesuje 15-letni 
chłopiec, uczęszczający do 7-mej klasy szkoły 
podstawowej. Proszę więc udać się do Kura 
torium któremu podlega szkoła owego chłop 
ca i tam przekazać całą tę sprawę. 

* • * 
WIESŁAW PRZYBYLSKI i SK z POZNA-

NIA. - Państwowe Liceum Dentystyczne 
mieści się w Lodzi przy ul. Piotrkowskiej 
114. Proszę tam zwrócić się o bliższe infor
macje. Co do innych szkół zawodowych to 
wszelkich wyjaśnień oraz adresów udzieli 
panom Dyrekcja Szkolenia Zawodowego 
(DOSZ) w Łodzi, ul. Piotrkowska 125. 

Wszyscy wędkarze 
pod właściwą opieką 

Dotvchczasowa or~anizacia wę<łkar
stwa w Polsce nie służyła ani umasowie 
niiu tego zdrowego i pożyteczneyo spor
tu, ani też nie prowadziła racjonalnej 
g"Ospodark{ rybnej na rzekach i strumie 
ni ach. 

Dopiero ostatni walny zjazd przedsta 
wicieli wę<likarstwa uch\valił zasadniczą 
zmianę. Powołano Polski Związek Węd
kar~k~. który obejmuje całość gospodarki 
na srodlądowych wodach bieżących. 
Związek będzie więc czuwał nad sta

nem zarybienia wód, b~><lzie również dą
żył do udostępnienia ich wędkarzom, 
uruchomienia schronisk, wyposażenia 
ich w lodzie, sprzęt itp. 

Udoc;tępnione będą również połowy 
pstrągów. 

równ~eż chłopem i uprawiał ziemię. Po-I później do szabli czy karabinu?„. Gdyby 
co zas..:czepiać w je~o sercu tęsknotę za wszys:kie matki pamiętałv o tym, że nie 

P. er s k . . k dalekimi kra pmi? powinny pozwolić, aby ich dzieci bawiły 1 w za s1qz a - Jest pani trochę przeczulona - się w żołnierzyków, nie byłoby potem l u~miechną~ się sprzeda'~'ca: - C:hłopiec prawd:1iwych żołnierzy i wojen. 
Zatrzymała się !)rzed oknami księ-1 

garn i. 
Wśród pudelek z papierem listowym, 

ołów!<ów, barwnej bibuły, kredek, gumy 
do wycierania, leży tam również parę 
ksiiJżck. 

Ona usiłowała odcyfrować tytuły, ale. 
szło jei to ni_ełatw©. 

W lewej ręce trzymała węzełek. Na 
głowie miała barwną chusteczkę, jakie 
zazwycza i ncszą góralki. Jei trzewii.;i 
były z<Jkurzoile i zniszczone. 
Chłapka rozwiązała zawiniątko, wyję· 

la z niego wvtarty, skórzany pugilares, 
,,tworzvła go, przeliczyła pieniądze, 
westchnęła, zawahała się - i ostatecz
nie weszła do sklepu. 

Za :adą stał miody człowiek. 
- Czień dobry - powiedział i spoj

tzał na nią pvtajaco. 
Chhpka iest pełna zakłopotania. 
- Hm - powiedziała wreszcie -

Chciałabym kupić książkę. 
Sprzedawca uśmie~hn<Jł się zachęca

jąco 
- K~iążkę? Może życzv rnb1e pani 

kalend:irz? A może ma to być ksiąiha 
co naboże1istwr,? 

- \Jipl - potrząsnęła kobieta glow? 
- to ma być ks : ążka dla dzieci ... Książka 
d1a r.to jego chłopca. 

- I!e on ma lat? l ni~ ~o:siame y:zez całe zyc1e dz.1eck1em. - Ma pani rację - spoważnial księ· 
- Osiem - odpowiedziała - ale ::>n. K1edys do~osnie, sam zadecy~u!e. ~ wy· garz. - To nie- jest odpowiednia książ-

umie już nieźle czytać. wr~ s"".OJ~go ~a~'o.dtt. Ale 1~sh zyczy ka dla młodego chłopca! A więc na jaką 
Młody człowiek zdjął z półki parę ksią pam .sobie ien? l{Stązkę, .t~ słu~ę. . decyd·Llje się pani? 

zek. Zd.1al z polki nową ks1 azkę 1 podał Ją Tw :łr z wieśniaczki rozjaśniła · 
- Proszę sobie wybrnć coś odpowled ·:hło!)<'.e. z . ,.. . ł . . . 1 dsię. · T · t k ·k b · t Ot. ł · . bł' ·. ~now p:z,pommaa 1c1 się ogą ana niego... u 1es siąz ·a z aii<ami, a u .wcir a Ją l za }s!~ l~J oczy. przed chwila książka 0 pracy wi~jskich 

parę innych. Niec:1 je pa.ii prteg'ądnie. - T~k. to b>1łoby ~os stosownegor ludzi. _ książka pełna kwiatów, łąk, 
Ch!opka, ociągając s;.ę, wytarła :mice Na p1erWSZ{'J strome ~ob~czyla chi.o- błysków kosy. motyli · ot k ·w. 

o spódnicę - aczkolwiek ręce miała czy pa, orzącego zagon. O 1ak1 to był mis- . . 1 ·. a 0 
. 

ste - i zaczęła przegiądal pierwszą trzows~i obraz! Koń wyglądał jak żywy, - ~1ech m1 pan racze1 da tamtą ks~ą-
ksi<1żkę. . pług oddany ze wszystkimi szczegółami. kę, ktr~ą ?gl.ądałam przedtem - powia· 

Na czole jej ukazała se zmarszczk3. Malar? nie zapomniał nawet o wronach, da z połusmiPchem. 
Nie bez trudu przeczytaia parę zdań, a podlskakuiących po świeżo zoranej roli - Cena za tę kolorową książkę jest 
f'Dtem zaczęła przegiąciać obrazki. Na następnej stronie zieleni się łąka.„ trochę za wysoka. ja1< na jej kieszeń, ale 

To sa bajki - poinfonl"ował la młody Ach, jakie piekne kwiatuszki! Nieledwie ona ke!kuluie w <liuchu. 
sprze<l~wca ... - Bajki o księżniczkach i czujesz ich z;ipach„. A tu znowu mas1 - Zamiast pojechać a11tobusem, pójdę 
rycerzach, o dobrych i ziych wróżka,i1. żniwa! A tv - kopanie ziemniaków. kawałek na piechotę ... i zaoszczędzę tę 
c latających smokach... A to młó'.:'.ka! Obraz pracy dzielnych, sumke 

Kobieta zastanowiła się przez .:hwilę. uczciwych ro!ników. - Proszę mi ią zawinąć - powiada 
- Raczej niei - usm'echnein s·ię za- - Tak. to jest śliczna książeczka! - G() sprzedawcy i kładzie pieniądze na la

żenowana. - Tu mó·.vi sie za dużo o myśli ~hłopka, a sprz.cdawca p.odsuwa cę. 
ilocie i srebrze„. To nie jeśt coś w!aści- iej oprawiony w czerwone płótno tom. Miody człowiek spojrzał na nią z sym-
wego dla nas, bu my przecież · jesteśmy - To ksi?żka o wojnie z przed wielu, patią. 
ubodzy... wielu lat. Jest kawaleria, szarżująca na ---: Dobra matka! - ·pomyślał i przy-

- W taKim razie - doraó•zał jej spiLe wro~a, są armaty ziejące og-niem, jest pomniała mu się jego własna matka. 
dawca - może pani weżmie coś o po· piechota, ioaca do ataku z bagnetem w Chłopka opuściła sklep i skierowała 
dróżach przez morza, o waikach z iudo· ręku„. się na południe. Szła tak wiele. wiele go~ 
żercari1i, o zrJobywaniu dalekich wysp... Chk·pka odsuwa od siebie te książkę . dzin niosąc w ręce swój węzełek. Węze-
Chłopka zastanowiia się i westchnęła. - Nie - powiada - wojna to zła !ek, w którym bvła ksiażka: pierwsza 
- My jesteśmy chłopi, z dziada, pra-1 rzecz! Poco chłopiec ma poznawać teraz ksiażka, jaka kuoiła swojemu dziecku. 

dziada. Chciaiabym, żeby mój syn został tamte okropności? Poco ma izo ciaiznać A. S. M. 
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PRZY&ODY WICKA I 

W ARC::HOLSKI: - Boki zrywać, co 
fon Hipek opowiada o fabryce! 

WSCIBSKI - Bardzo mnie to zajmu
je! Chciałbym go poznać! 

·W A RCHOLSKI: - Właśnie idzie!.„ 

w~ 
Dziwne zwyczaje 

Zdarza się czasem łodzianom, że w 11iedzielne 
popolmlme clscieliby skorzystać z taksówki. 'l'o 
skromne życzenie napotyka jednak na nieprzezwy 
crężollą trudność. Ho tzw. „taksiarze" młtjq wlaś 

nie tv niedzietne popołudnia dziwne zu:yczaje. 
Uto dochod:isz, czytelniku, do którejś taksów 

ki, pytasz, czy wolna i slys:;ysz w odpowiedzi, że 
niestety, zajęta. Dlaczego? A 1w, „::umówiona" Ila 

stuo. Vruga, p1ąia, dż1es1ąta - to samo. IV1e 
trnżony tym „zanuiu·ieniem" rzucasz skronuui uwa 
gę, że przecież jeśli taksówka stoi 11a postoju, to 
chyba moż11a z 11iej korzystać, prawda? Ale oka 
zuje się. że ttie. lak nie. to nie, trudno,„. Ostate 
cznie są jeszcze nogi albo tramwaj - te nie :a 
wwd<; ... 
Między nami jeduah mówiąc - „taksiarz.e" mają 

bcu·dzo brzydhi zwycza.i w niedzielne popolud11ia. 
Ho jeśli nwjq do obsłużenia r:ekonio tak duitJ ilu 
bów. niechaj założq spółdzielnię 'fJrzewozow11, na 
stau iont] specjalnie na micie uroczystości i wtedy 
11ikt do nich nie bedzie mi-Ol pretensji. Skoro jt> 
d11ak za_imujq ::e su:;rmi wehikułami miejsce 1.r• 
r1os1oju, to chyba po to, aby każdej chwili można 
::; nich byto" korzxstać .. , (se). , 

Pijemy citronadę ... 

Nowy napój 
ukaże się dziś na rynku 

Po oranżadzie z pomarańczy, która 
cic.szy:a si~ dużym popytem, na rynek 
!ódzki wchodzi obecnie nowy napój -
citron::.1da. Do wyrobu citronady używa 
się oryginainych cytryn i czy~tego cu
kru. B.rtelka o zawartości 0,33 Itr. kosz
tuje w sprzedaży detalicznej 50 zł. 

WSCIBSKI: - Chciałbym z panem \ WSCIBSKT: - Gdyby mnie pan zaipo-1 WA€EK: - Hallo, Hipek! Przestańcłe 
pogadać na osobności:··. znał _z fabry~ą, to chętnie bym panu na- być _hl}dm ghtpim g~du!ą, bo wam gębę 

HIPEK: - No to 1uz! wet i zapłacił... I zaw1ązemy! R·0izum1ec1-e? A z tym po-
WICEK: - Ja się zajmę nim, a ty weź\ WICEK: - Pardon! Teraz ja poproszę dejrzanym gościem, to już Wicek.„ po-

Hipka w obroty... pana na rozmowę! rozma\Viałl . 
„ 

Roz-bija się o ... szkło 

Gdzie ,,giną'' butelki? 
Nieodpowiednia gospodarka CZPF - przyczynq braku iwa napojów gazowych 

Maj był pod pewnym względem bardzo 
uciążliwy dla łodzian. Miasto nawiedziła 
bowiem fala upałów, tym cięższych do 
zniesienia, że o pewnych porach dnia w 
żaden sposób nie można było ugasić doku 
czliwego pragnienia. Łodzianie biegali od 
kiosku do kiosku, od sklepu do sklepu -
napróżno. Piwa, lemoniady czy zwykłej 

wody sodowej nie było nawet na lekar-1 ły s1ę nawet takie fakty, że sklepy uspołie 
3 two. cznione nie otrzymywały napojów gazo
Przemysł fermentacyjny w Łodzi za- wych .przez szereg dni. 

wiódł na całej linii. Sklepy czy kioski, Fakty takie znane były również Cen
sprzedające piwo i inne napoje chłodzące, tralnemu Zarządowi Przemysłu Fermenta 
były zaopatrywane w te artykuły nie tyl cyjnego, do"którego napływały w tej spra 
ko niewystarczająco pod względem iloś- wie liczne meldunki. Nie wpływało to je
ci, ale też i bardzo nieregularnie. Zdarza dnak na poprawę sytuacji. Na usprawie-

------------------------------------ dliwienie katastrofalnego zaopatrywania 

Skończą się oczekiwania.„ 

Nie b~dą si~ spóźniać 
Dyscyplina pracy obowiązuje wszystkich 

pracowników, a · więc także i lekarzy 
Łodzian, oczekujących swej kolejki w 1 uwzględnić czas, potrzebny na przebycie 

poradniach Ubezpieczalni, denerwowało c•rogi z jednego miejsca pracy do dru-
zwykle to, że lekarze z ja wiali się bardzo giego. . . . 
~zęsto niermnktualnie. Mimo, iż wywie- Dotychczas było. bow1e!11 rnacze1. Le-

. . . . d karz podawał np., ze po·w1e<lzmy, na Ba-
~zka_ g.tos1ła, ;e lek~rz przy!mu1e np •. o łutach pracował od 8 _ 10, a na Cho.i-
• ~·e1 r,o 12-;i•, do ~ego gabinetu mozna nach od 10 _ 12. w tym wypadku mu
~1ę .~Yl_o _dos.ac dop1;r_o _o 10,30_, a. nawet siał więc albo pracować krócej w jed-
1 pow 'ć'J. Bo wczesme1 zwykle me przy nym miejscu, albo też spóźnić się w d:ru 
cho<lz:ł. gim. 

Sprawa tą zajęły się ostatnio władze Na te momenty zwroc1 się obecnie 

Łodzi w napoje chłodzące przemysł fermen 
tacyjny podawał nieodmiennie, że brak 
mu o.dpowiednich ilości butelek. 

W istocie, nie było ich za dużo. Posta
rajmy się jednak nieco bliżej wglądnąć w 
te sprawy, aby się przekonać, dlaczego bu 
telek tych brakowało. 

W tegorocznym pochodzie 1-Majo\vym 
brały udział wielotysięczne rzesze miesz
kańców Łodzi. Aby zapewnić wszystkim 
możność kupna posiłku przed rozpoczę
ci.em uroczystości, zainstalowano dz;esiąt 
ki ruchomych bufetów i otwarto prawie 
wszystkie sklepy uspołecznione. 

Wśród wielu artykułów znalazły się tam 
również napoje chłodzące, które w czasie 
wszelkich zgromadzeń cieszą się ogromną 
popularnością. Nic też dziwnego, że na za 
sookojenie potrzeb łodzian biorących u
dział w pochodzie, zgromadzono tysiące 
butelek napojów. Dostarczyła ich Państwo 
wa hurtownia piwa i napojów gazow_ych, 
zaopatrująca wtedy całe miasto. 

państwowe, opracowawszy dla lekarzy baczną uwagę. Ponieważ dyscyplina pra 
specją,ną ankietę. Wypełniając ją, le- cy obo;,viązuje również i lekarzy, będą 
karze mu'3Z<! podawać wszystkie insty- więc musieli przepracowywać co do mi-

N d ł ł k • !ucje, w których s~ zatrudnieni. Przy nuty taką ilość god~in. na jak;i zostali a esz y aw I I r.>o<lawaniu godzin muszą jednak zakontraktowani. (ks) 

Minął jednak 1 maja, mijały następne 
dni - a butelek tych nie odbierano. W mię 
dzyczasie w przemyśle fermentacy jnym 
nastąpiła reorganizacja. Państwowej burto 
wni piwa i napojów gazowych odebrano 
sw:!go rodzaju „monopol" w zaopatrywa
niu Łodzi i po podzieleniu miasta na rejo 
ny przydzielono je bezpośrednio posz
czególnym browarom. 

dla parków łódzkich I 
Wydział Plantacji otrzymał już pierw- Czytelnicy pytają - my odpowiadamy 

ązą partię ławek dlti parków łódzkich, p o d F t 
~~~~'~ąd~1<~~a~P 5s~~uk.ie\\v~i~~~z~:tk~~~ rzygOIOW8011 · 0 85 JDU 
miejscach wypoczynku świata Dracy na 
t~r.enie ś~óómieścia, a_ wi~c. w_ Dark_ti Po- Zobaczymy na1popularnie1'szych aktorów Fragmentu 
ma towskiego, 3 Ma 1a, Zrodhska 1 Sta- · •1 

Wtedy nikt już nie wiedział, gdzie „zagi 
sztuk wystawione nęły" butelki. Jak na złość upały wzmaga 

ły się z dnia na dzień, a w obiegu towaro 
wym znajdowała się niewielka ilość 
szkła. O chaosie, który panował w prze
myśle fermentacyjnym najlepiej świadczy 
fakt, że poszczególne sklepy same prosiły 
o zabranie butelek, które leżały tygodnia 
mi w ich magazynach i niepotrzebnie zaj 
mowały miejsce. 

szica. będq w orygino'nych kostiumach 
Następna partia ławek w ilości 400 

sztuk nad.eidzie w ciągu najbliższych Nigdy nie przypuszczaliśmy, że jedna 
ctwóch tygodni. (bk) wiadomość może wywołać tyle rozmów te __ ma ______________ i lefonicznych i zapytań. Telefon redakcyj 

Ojciec przegląda świadectwo szkolnf syna 
kiwa głową: 

- Nie jestem zadowolony z twoich ocen •.. 
- Ja to samo mówiłem nauczycielowi -

odpowiada synalek - ale on uparł się i ni 
chciał ich p()prawić.„. 

-T:· * * 
Do składu mebli wchodzi klient, pytając się 

o nową sypialkę. Demonstrują mu kilka kom 
pletów. 

- Nic, ta nie nadaje się. Moja żona powie, 
że jest niemodna„ .. 

- 'Vięc może ten kom11let.? 
- Nie, moja fona nie lubi stylowych me-

bli.„ 
- A może te, ze złote.i brzozy'! 
- Nie, moja żona uważa, że brzoza jest 

niepraktyczna„„ 
- Wie pan co - powiada właściciel. 

Mam wrażenie, że nowa sypialka nie je.;;t 
panu wcale notrnhna. Niech Dan sol>ie lepiej 
weźmie no11ą żonel 

• 

ny dzwonił bez przerwy. A ile będzie or
kiestr? Czy dzieci też można przyprowa
dzić? Gdzie można nabyć bilety? Jacy ak 
torzy wystąpią? Powodem - zapowiedzia 
ny przez nas Wielki Festyn Pokoju, któ 
ry odbędzie się w najbliższą niedzielę. 

Wszystkich zainteresowanych możemy 
powiadomić. że przygotowania do Festynu 
trwają w całej pełni. Na terenie Parku 
Ludowego wyznacza się już miejsca w któ 
rych odbędą się zabawy taneczne i przygo 
towuje punkty dla kiosków spożywczych. 
Sądząc po zainteresowaniu jakie Festyn 
wywołał, w niedzielę zgromadzi się tu ol 
brzymia więkswść mieszkańców Łodzi. 
Toteż aby zabawy przebiegały sprawnie 
- każdy, najdrobniejszy nawet szcz·egół 
'11usi być do~ładnie opracowany. 
Już dzisiaj można też powiedzieć kilka 

dalszych słów o przevtidzianych podczas 
festynu występach artystycznych. Wystą
pią tu, jak już podawaliśmy, zespoły wszy 
stkich łódzkich teatrów. Aktorzy wystą
pią na wielkich autach cif':7-arowvch za~ 
mienion.voh na estrady i .ubrani będą w 

oryginalne kostiumy. Zobaczymy więc w 
niedzielę w Parku Ludowym najbardziej 
popularnych w Łodzi aktorów jak: Dym~ 
szę. Walte·ra, Sempoliński~go i wielu in
nych we fragmentach ze sztuk: „W~elki 
człowiek do małych interesów", „Makar 
['ubrawa", „Dom otwarty" i „Królowa 
Przedmieścia". 
Ponieważ zabawa odbywać się będzie 

równocześnie w kilku punktach, teatry 
zmieniać będą miejsca pobytu tak, aby 
każdy mógł zobaczyć wszystkie fragmenty. 
Niezależnie od teatrów zawodowych pod 
czas Festynu wystąpią także zespoły świe 
tlicowe, w których wykonaniu ujrzymy nu 
mery baletowe i występy chóralne. 

Ludzie, którzy tu przyjdą w niedzielę 
nie przyjdą jednak tylko po to. aby się za 
bawić. Ich przyjście będzie miało jeszcze 
jeden cel ważniejszy. Dobiega w naszyin 
mieście końca akcja zbierania podpisów 
pod Apel Sztokholmski. Festyn stanie się 
symbolicznym zakończeniem tej akcji . tri 
umfalnym zwycięstwem idei pokoju i rado 
ści. Dlatego też w Parku Ludowym nie 
zabraknie nikogo z tych. którzy już raz 
Zamanifestowali swoim podpisem - wo. 
lę pokoju. 

1' a właśnie zła gospodarka posiadanym 
szkłem była jednym z powodów katastro
falnego braku napojów w czasie majo 
wych upałów. 

I właśnie dlatego, że nie zainteresowa
no się w odpowiednim czasie tym zagad
nieniem, .że nie dopilnowano, aby butelki 
były zabrane i przewiezione do rozlewni, 
Centralny Zarząd Przemysłu Fermentacyj 
nego znajduje się w tak poważnej sytl!la
cji. Obecnie należy dołożyć wszelkich sta
rań, aby uniknąć powtórzenia się zanied
bań. Przede wszystkim więc póki nie na 
płyną z naszych hut większe niż obecnie 
ilości szkła, trzeba wzmocnić kontrolę 
nad gospodarowaniem posiadanymi butel 
kami i za wszelką cenę przyspieszyć ich 
obrót. 

Bo maj - to zaledwie ooczątek sezonu 
upałów. Jak więc można sobie wyobrazić 
"aopatrzenie Łodzi w ilapoje w środku 
"'V nrzy końcu 11t::i. skoro początek był tak 
zly? lkł) 

• 
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W placówkach TPD~~'~ 
kształcą się przyszli budowniczówie naszego Państwa Ludowego „Zwycięski powrót„ 

2 prewentoria - jedno w Rudzie Pabia- .Jasne i ra<l·osne powinno być diziedń
nickieL drugie zaś w Wiśniowej Górze, stwo, jasną też jes t praca Towarzystwa. 

1-go czerwca obchodzony jest na ca· 
łym świecie Międzynarodowy Dz1eó Ozie 
eka, radosne święto dziatwy. Uroczysto
ści związane z obchodem zostały w na
szym kraju przesuniete na 4 bm. i w 
dniu tym zapełnią się u.Jice oraz place 
miast, miasteczek i wsi polskich gwarną 
roześrr.ian'f rzeszą maleństw, pomasze
rują w pochodach dzieci · i młodzież. 
Jest to dzier1, w którym młodz i obywa
tele naszeg-o państwa zamanifostują swo 
ją ~ad<>ść -i zadowoloenie z tego, że uro
dzili się w Pc~lsce Ludiow.ej, gdzie Rząd, 

· Partia i cale społeczet'lstwo, otacza 
dzieci i młodzież specjalną opieka. 

Wśród wielu Or"R"aniza<: ii. które prowa
dza akcję opieku11cza wśród dzieci dlo 
naJważnieiszych należy Towarzystwo 
Przy.iaciół Drieci. P()\V3Talo ono w maju 
I 949 roku z połączenia sie dwu towa
rzystw - RT.PD i ChTPD i jego głów
nym celem jest wvchow ywać i opieko
wać sie d ziećmi oraz zlikwidować wie
kowe ~rzywdy. zaniedbania i straszne 
skutki ostatniej woinv. TPD działając na 
odcinku wychowawczym prowadizi sze
reg placówek jak: szkoły, przedszkola, 
7łobki, świetlice itd. Organizuie imprezy 
kulturalno-oświatowe, teatrzyki kukiel
kowt.>, \alonie i obozy, aby zapewnić !'la-

- 'i'zym dzieciom szczęśliwe dzieciństwo. 

Na tere·:iie Loch.i jest rzynnych obec
nie 10 szkół, 14 przed'szkoli, 3 żłobki, 
Dom Dziecka. 13 świetlic, internat mę
~ki i żet'iski dla siucha.czv liceum peda
gog-icmego. poliklinika dl<i d?.ieci w wie· 
ku przedszkclnym i rnlodzieżv szkolnej, 
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Zniżki na statkach 
dla członków Zw. Zawodowvch 

ZegJUrra Prz ybrzeżna w Gdańsku usta 
. łiła nowa taryfę cen bil~lów na liniach 
przybrzeżny..:h. 

_Miariow1cie wprowadzono 23-procento 
wą zniika dla wojska, milif;ii, studen
tów, uczniów, inwalidów, emerytów, 
członków Ligi Morskiej członków 
Zwiazl;ów Z?.w,idowych. 

Członkowie Zw. · Zaw. mogą nabyć 
· d'wa bilety. Zorganizowane wyciecZKl 
od 30·tu osób korzysta ją z 50 proc. 
zniżki. 

- Roboty dużo, - jakby usprawiedli
wiając panienkę, uśmiechnął się ryżowło

·sy ślusarz. - Czyście mnie nie poznali, 
towarzyszu dow6dco? Myśmy ustawili u 
was na „Walucie" karabin maszynowy. 

- Aaaa, towarzysz Oriechow! Pamię
tam, pamiętam! No, jak tam się żyje? 

Andrzej się ucieszył - ślqsan wybawił 
go swoim pytaniem z przykrej sytuacji. 

- Przygotowujecie się do przyjęcia 
,,Wołgi''? 

- Ech, Wołgi - matki. 
- Nie spóźnicie się? 

na ekranach kin łódzkich 
k i K ' Wesoły .szczebt'ot rnalel°istw w żłobku, Wyświetlany niedawno Y;ielki film „Rajnis" ·o"onie lecznicze w arpaczu oraz osro- jest pięknym d~wodem rozkwitu filmu łot.ew-
dek szkolny czvli tzw. leśna szkoła w śpiew i taniec w przedszkolu. wreszcie s kiego, kt.>ry d()chodzi do bardzo interes.uj;1· 
Grotn:.irndi. poważr.a c 1sza w Si'lla(:b i laboratoriach cye h osiąg·nięć. 

Wszystkie te placówi<i posiadają WY.- szkół sklada się na ca!o ść działalności Juliusz Rajzman, aut.or świet.nego filmu z 
kwalifikowane siły pedagogiczne i lekar TPD. czasów Wielkiej Rewolueji Paźcbiernikowej 
I d · · d · k · · Jak na taśmie filmow~1.· ~Jyni~ w pla- „Ostatnfa noc" - wspólnie z najbardziej uta· s de i a ją gwaranc Je, ze ziec O W me1 µ'} lentowany·mi aktorami fotewskhni - stworzył 

zna.iduJące się ma należytą opiekę i wy- cówkach Towarzystwa życie dzieck a od obraz, opowiadający o-życiu i czynach wielłcie
chowanie. Ttt l:>owiem ma ją się kształ· chwili. gdy po raz pierwszy z·ia wiło się go łotews.k iego poety • rewolucjonisty. Obraz 
tować charaktery przyszłych budowni- W żłci 1ku, aż od momentu wręczenia ten widzieliśmy niedawno na ekranach km 
czych państwa, · tu rodzić kadry ludzi świad.f-ctwa do!rzałości w szkole podsta- łódzkich - a teraz z kolei poznajemy inny 
przygotowanych '>iSZe<:hstronnie do ży. wowej. Przez ca!y czas iednak roztoczo- film produkcji mł-Odej kinematografiki łot.ew-
cia i pracy. na jesl nad nim troskliwa opieka. skie j - „Zwycięski powrót". 

d k „Zwycię;;ki powrót" - t>0 obraz o tematyce TPD otacza najczu!szą opieką. 1ziec o Os~ -1{nio Tow a rz vstwo nastawi a się w irnjennej. Jego ekspozyrja zaczyna się w roki.I 
ludu pracującego, starając się stworzyć , duże .i mierze- na pracę pedagogiczn ą, 1941-ym w chwili, kiedy fas zystowski oku· 
mu na ikorzystnie.isze warunki dla roz- niezalt>:ż, nie jed:iak od tego będzie się w pant, zająwszy ł,otwę, rozpoczyna destrukcyj. 
woju zarówno pod1 wzg·Jędiem fizycznym dalszym ,ci<l1<LI zajm~w~ć. or~anizow~~ Iną p~ac~, ażeby rozbić Łotyszów i zyskać id! 
iak i ~mysłowym. niem szkol, przedszkoli, swiethc, kolonu dla siebie. . • 

Los małego obywatela. drogi jest na~ letnich i obozów jak również rozszerzy Bohate~ obrazu, ~ugust Grie7:e, podeJ<rzany 
"Zetnu "POł·erz"n.stwu. Dlatego t„z· w. '>W" <lziałainciść na odcinku wvchowania 0 zd:ad.ę 1 kolab~racJ~: znalaz_t się w fataln_Ym 
• ~ - "' ~ "' "1 . - J połozenm. CzyhaJą nan agenci gestapo, a ro-.'I'• szeregach T')warzystwa stanęły szerokie pozaszkol?.;go. nocześnie zi<>mkowie od-noszą sit' do niego ni~ 
rzesze matek, ojców, nauczycielstwa i W zw1ązk11 z Międizynarodowym ufnie. Młod:v czlowiek nie załamuje się jedna\. 
młodzieży, czyli \vszystkich ludzi, którzy Dniem Dziecka TPD zamierza podnieść Skompromitowany w oczach rodaków, zmienia 
r,rragna wspóldziafać z państwem w dzie wydajność swej pracy, · aby przyczynić nazwisko i wst~puje w. szer~gi .1>.artyza1_1;tó~, 
dzinie wychowania młodego pokolenia, sie d'J realizacii Planu 6-letnego, do bu- walczących przecnvko hitlerowskiei tyranu. 
w dziedzinie organizowania właściwej <k)wy Pol&ki &">

1

sialistycznej i do wzmoc- Ai:gust Grieze --: ju_nak n~d junaki - za-
opl.ek1· nad dz1·ecl<1'en1 "'aro' "'OO w m1·...... ni· "'n1a s'n·1· atoweao frontu po ko 1·u a co slynie '~ cał~m ~raJu Js.ko nieustraszony par· 

" w "' "': • .w • ,., _ , • . : . tyzant 1 boi~wmk o le'J)Szą sp.ołeozną spra• ście jak i na wsi oraz propagowania po- na.iwazme.isze "by zapewmc ~z1eciom wiedliwuść. Imię jego staje się sztandarem, 
stępowych form wychowania. szczęśiiwsze dziecil'istwo. ( J) przy którym skupiają się coraz to nowe gr,.,. 

· mady partyzantów. ' W cieżlrich warunkach 

W pracowni fizycznej szybko mija czas pn;y ciekawych do.śwoiadczeniach. 
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Wiadomość o spotkaniu z Katią nic u
cieszyła Andrzeja. Nie wyQbrażał sobie, 
jak po tym, co zaszło, spotka siec z nią i o 
czym będzie mógł mówić. 

Lepiej nie widzieć jej więcej. Ale od· 
m6wić było niemożliwe: dzisiaj są urodzi
ny matki. Zatem, tak jest sądzone!„. 
Jednakże nie dotrzymał obietnicy: Po? 

wieczór „Wal.'uta" otrzymała rozkaz WYJ
ścia na morze. Według danych Gubczeka, 
Jednooki Antos zamierzał złożyć kolejną 
wizytę w rejonie Oczakowa. 

Obok dowódcy znajdowali się Repiew, 
Kowalczuk i sygnalista Sokołow. Na prze 
dnim pomoście stał obserwator Ułantew. 

Jermakow ostrożnie przeprowadził „Wa 
!utę między falochronem i molem. Tam o 
bok farwateru leżał na dnie morża „Peli
kan" - ł6dź podwodna, · zatopi:::>na' przez 
interwent6w przy odstępowaniu w roku 
1920. Stalowy mostek kapitaf1ski „Pelika
na" ledwo przykrywała woda i kiedyś 
już „Waluta" zahaczyła o niego boczną 
częścią dna. 

Po minucie latarnia morska, stojąca na 
końcu mola, 70stała po prawej stronie. 
Dwie fale, jedna za drugą, uderzyły o po 
kład, z trzaskiem rozbiły się o mostek ka
pitafiski i Jermakow zrozumiał: rozpoczę
ta wyprawa będzie naitrudnidszą z całej 
jesieni. W rejonie Oczakowa, dokąd się 
teraz udawali, znajdowała się podczas 
wojny jedna z baz floty i w morzu pływa 
tam teraz nie mało min. 

walczą oni o urzeczywistnienie swoich najrpię!' 
ni.ejszych haseł, aż wres.zcie w lipcu 1944-gi'.I 
roku przyjdzie im z 1>0mocą Armia CzerwOlla, 
która, rozwaliwszy hitlerowskie dywizje, iśE 
będzie triumfalnym marszem nad Labę i nad 
Szprewę. 

O p<>Stawie moralnej i itleowej byłeg-o „ko
laboracjonisty" zaświadczyły najlepiej jego 
czyny. One też zrehabilit~wały go i August 
Grieze zajmuje w nowej rzeczywistości n\iej• 
sce, jakie mu się s-łusznie za jeg.o bohaterstwo 
i patriotyzm należy. 

Rolę Augusta Griettc odtworzył z wielką 
ekspre<:ją A. Dimiter. W innych "'afoiej~zycil 
rolach L. S7Jłberg, V. Line, L. Lejman. 

M. 
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Iła półkach księgarskich 
Nakładem Wydawnictwa MON ~Pr~ Woj 

skowa" ukazały się na.::;tępu~ IllO"We klSlią.ż.!d : 
Gera.simow - Opowiadanie bohatera, Dzi. 

guPda - Parowiec Kachetiia, Izc:air.l.y - Bo
hat erowie Hiszpanii, Worooiow - Duima pie
chura, Bibl. ż<>łn„ W e:rs.zybor:i. - Lud.zie o 

~ oz · tym sumieruiu, Spieszni.ew - Ochrona i 
• pomoc w gimnasty-ce przy.rządowej. 

Kiedy, sądząc z czasu, kończyła się 
trzymilowa pograniczna strefa, „Waluta" 
zawróciła na wscb6d. Więcej niż godzinę 
miotała się równoległymi kursami wzdłuż 
brzegu pod shóeo-nymi Żaglami. 

O p6łnocy mgła rozwiała się. Spośród 
chmur ukazał się księżYt:. Wiatr zrywał z 
grzbietu fal pianę i rozpościerał ;ą długi
mi białymi pasami. 

Repiew rzeczywiście zachorował. Led
wo trzymał si<,: na nogach, lecz nie opu
ścił pokładu. Makarowi Fadidewiczowi 
wydawało si~, Że już, JUZ wywraca się 
szkuner, ale patrząc na spokojną,_ potężną 
postać bosmana, mocno trzymającego 91:«, 
uspokajał się. • 

'Szczeg6!nie ciężko było w oddziale ma 
szynowym: iluminatory zamknięte, wentY 
lacja nie pracuje, w ciasnej kajucie zbie-
rają się gazy spalinowe. · 

- Wszystko będzie w porządku! 
śmiechnął się Oriechow. . , 

- Zapuścić motor! Wszystko przy~o-
- u- tować! Podnieść kot-wicę! - zakomeode- Huragan bezlitośnie podcinał „Walutę'. 

Na domiar- złego, zn6w opuściła s1ę mgła. 
Kiedy szkuner doszedł do wyspy Bierie
zań, nie można już było dojrzeć nawet 
palc6w u wyciągniętej ręki. 

Aby nie dostać się między ruchome ~
ści maszyny, Liwa:now rozstawił szeroko 
nogi. Nie odrywając oczu od tablicy roz
dzielczej, uważał na wskaźniki odpowied 
nich przyrządów, wykazujących ilość o
brotów, ciśnienie smar6w i pochylenie o
krętu. 

- No, wszystkiego dobrego! - Jerma
kow ukłonił się , i nie spojrzawszy na Ka
tię i Repiewa, poszedł w stronę komory 
~elnej. 

rowa.ł · Jermakow, skacząc z brzegu na po
kład szkunera. 

Bosman Kowalczuk nie zdążył spraw
dzić, czy mocno są podciągnięte na dol
nym pokładzie prycze, a już zadrżał kor
pus statku. Mechanik Liwanmy. i motorzY 

ROZDZIAŁ IV. sta Mikulin w sekundę zapuścili motor .. 
Więc tego ... przyjdź. Na godzinkę, Już w ruchu wyciągając kotwicę uW\ 

ale przyjdź, bo staruszka się zupełnie roz- luta" opisała ostry l~k. Jerm~kow :wd:z.1a 
gniewa. Poczęstunek · przygotowałem. - brezentowy płaszcz 1 staranna~ zapiął ka
Roman Denisowicz obejrzał się, czy , nikt piszon. 
nie słyszy i dorzucił: Wiatr rwał chorągiewki sygnałowe. Mo 

- Katiusza będzie r6wnież. Na pewno, żna robie było wyobrazić, co oczekuje 
powiedziała. odwiedzę! szkuner za głównym molem! 

- Przyjdę, przyjdę, ..:_ uspokoił ojca Koordynaty Jednookiego Antosa nic od 
Andrzej. - Oczekujcie. znaczały si12 dokładnością: szerokość -

- Nie żegnam się więc z tobą. - Ro- morze Czarne, długość - obok nas. 
ma.in Denisowicz szybko posze-dł na latair- - Na pr6żno si~ przejedziemy, - z 
nię morską, um6wić się z towarzyszem, przykrością pomyślał Andrzej. - W ca
kt6ry ma po nim dvżur. abv został na tę ką pogodę szukać na morzu feluki jest tru 
noc za niego. , dnie i .. niż mysz w stogu_ siana. . 

- Zejdi do kajuty, - poradził Jerma
kow pomocnikowi, - za<:zną cię męczyć 
mdłości. 

- WYtrzymam, odpo)V'iedział zwię 
źle Repi.ew. 

. Wiatr dął z południa. Na prawo znaj
dowały się skały więc Jermakow rrzymał 
si~ dalej od brzegu. Skały podwodne ni
gdy nie były uważane ·za przyjemne są
siedztwo dla statk6w, zwłaszcza podczas 
mgły. Lecz gdzieś tu myszkuje Antos, nie 
można przeto oddalać się poza trzymilo
wą stref~. Dla Jednookiego mgła j~t po
mocą. 

Za pomocą kompasu i biorąc pod uwa
gę szybkość, Jermakow określił miejsce, 
gdzie znajduje się szkuner. 

„ Waluta'' zadziera nos do g6ry - to 
znaczy, że za sekundę śruba okręt .'}Wa znaj, 
dzie się w powietrzu. Zmnidszyć obrryty! 
Wolny bieg! Jak najwolniejszy! 

Motorzysta Mikulin zaczadził się i leża! 
na podłodze trzymając się komina. 

Burza dała się we znaki całej załodze i 
nawet Jermakowowi. W ciągu dnia n;e 
zdążył coś zjeść, a najlep.;zym dla niego 
lekarstwem przeciw chorobie morskiej był 
porządny .obiad. 

- Na lewo za burtą kropka! - rozległ 
się głos Ułancewa. 

Jermakow patrzał przed siebie uważnie:: 
fale, chmury, fale, lecz oto i fakaś ledwo 
widoczna ciemna masa uniosła się na 
grzbiet. Statek?„. Czvżby Antos? 

(D.c.n.) 

• 
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Tu mi jest najlepiej/ 

rokóiutrwaumynazawsze! W łódzkim pałacu dzieci 
~;z~m~~~7:iJ!:i~· :~:~ra~~ieszczamy po Młodzi obywatele spędzają czas na nauce i beztroskiej zabawie 

„I j:' chciałbym przyłączyć się do wypo- Ost<itnia lekcja rytmiki! I - A ja_? ... - ~los .12-letniego Sylwka Sylwek bynajmnłei 'nie czuje się stro· 
włed.zi_ na temat Apelu Sztokholmskiego. Je- Słowo „o ~ ta t nr' ma zawsze w so- ; załamał s·1ę pode 1rzanie. piony pytaniem. · 
stem slusarzem, ojciec mój był górnikiem b · h 1 
My, prości ludzie wojny nie chcemy prag- i~ cos z mcl~nc o ii rozs~ania._ ~av,:et - A ty?.„ - podchwytuje ktoś z wy- - O tak - odpowiada. - Zdaję sobie 
niemy pokoju. ' ";1ęc .teraz, ktcdv ws~ystk1e dz1ec1 wie- chowawców - Ty poje<lziesz także na ~prawę, że czasami przeszkadzają mi 

Wojny chcą wielcy obszarnicy, zagraniczni tYzą.' ze to ~yH~o na of\rcs lata, błyszczy wczasy: Nie martw s~ę. Już _my o tym <_me v; odrabianiu l~kcii Nie mogę ~ię 
kapitaliści, faszyści, ci wszyscy, którzy chcie w ich oc~a~!l z.al . . . . pomys!imy. żadne dziecko nie pozosta- iednar\ powstrzymac o<l czytania. Marzę 
llby zbić na niej nowe kapitały. Nam robot Nasza s\\. '1clhca b.e·z. rv_~mk1? Nie do- nie osamotnione te2'o lata. o własn.ei, biblio. teczce, w_ kto'r,,_1· mńcrł-
nikom wojna nie jest potrzebna. k h b ' · · "' ~,., Każdą toną węgla, każdym centnarem zbo cze amy się r, Y a 1esien1. - Wspaniale! bym m1ec SWO.Je najulubieńsze książki. 
ta. każdą eegb, nowych domów przyczynia.- Przn otwarte szeroko okna zapach· S 'I I h ·'l . t - Dlaczegoż więc nie postarasz się o 

· nialo "'·witn"cyn11: al,·ac1·ami. Al,·ac1·,,. i . >.we< n1a .c .\\ 1 ę zapo. mina nawe. o n_ią?. 
my srę do zwycięstwa naszej słusznej spra- '' "' I k h t hl ł d 
wy. z nami jest Zwią:iek Radziecki, z nami wakacie to ·nie ivlko barwna onomato- <stąz ac · .< ore poc ama ca ymi ma- Syh · k · b d · · k 
~kraje demokracji łudqwych, Chiny, Nie- pe1·a diwiekowa Któż z nas nie pami„ta mi. Ile on już tych książek przeczyta!?... . \d·e· ~ie Tar za Wlf',dJa. na. to od'-

. k R . . .• . , .,.. D . . . ' t k dl . powie z1ec. en naoraw ę inteh<Yentny 
mrec a epublika Demokratyczna. Obóz rio z lat szkolnych omdlewających za pa- z1e~1 ma Ją Ur\r~· Y. szacu~e a 1ego : ambitny chłopiec ;e'st , i;r • ,.., 
któreg-o należymy konsekwentnie dąży• do chem akacji ostatnich lekcyjnych rro- crudyc?i. Sylwek \}ow1em wie wszystk<'. zamknięty \\' so'o·1e . s~·rvtr,~nc10ie ~zeczy 
utrwalenia pokoju i zakazu broni atomo- · ,.., O tk· · · d · , O d I - - I K 

1 
• s1eroco 

wej. ~zin? Nie dz!wmy .~ie. więc, że chłopcy .· ,'vs~ys. ' Jm m2ze opowie z1ec. a e- ny w (:Zasie wojnv przez -m-atkę wycbo· 
Na.sza siła i potęp leży w przyjaini ze ' dziewczęta z $w1dhcy CZPB przy ul. k1~h ~ramach Eldorado, przyg.odach sza wu ie się tern u swej b::ihk' br k k" 

Związkiem Radzieckim. Bez potęgi gospo- Piotrkowskie i 137 po\\'csekli naraz, sko- re! Wtlczvcy, o uro~zym kra 1.u ~rym- PZPB nr 4. z tevo co mó\~;i w~d:~ !a~ 
darcuJ ZSRR, bez jego wsp;miałego przemy ro w nozdrza ich wpadło odrobinę tego sk im, pachn:icym winogronami i 1abłka- kocha swą babci„' a'e nie d: · .J • 
siu_ i rolnictwa, bez jego niezrównanej armii, · I · 1 t · mi wic.·1hmi 1·a1· dvnie o wspaniał"ch fa i "' 

1 
ziwmy 

51ę, 
kt 

merozerwa me z a zm związanego aro- .b k ·.
11
· ' ' '·• .\ , .h ··b t . ; - że caxym domem chlopra, zwłaszcza pod 

ora rozgromiła hitlerowców, a dziś stoi lita t ry a '" Qf\. r y y · -ma u. l ·• w i-, ; c 0 0 me. prz pra- czas pracv 'ego o iekunk' · t ' · t 
straży pokoju, bez Jego przodującej techni- - Alu, Alu! Dokcid wy·1„z'dżasz na wa- cy obslugu_1·ą maszvny na spec1·a1nvch l1'ca. . J p i, 1es sw1e. 

Korzystając zaś z doświadczeń Związku Ra kacje? Bo ja do Pucka, nad morze! c!rezynach, o czarodziejskich wprost _Tu mi test nai·l...,ie" , . ki i nauki, bylibyśmy dziś słabi. •1 "' J , I 
dzieckiego, z jego pomoe:r i przykładu, kl'a A tv? Może w góry? • osi~g.1ięciac~ Mi.czurinowcdów i . bohater stko, tonem tak cz.;;to 

1 spo~k:~;~o-r~ 
je demokracji ludowych odgrywają w ogól- _ Ja cale wakacie spędzę z harcerza- .~tw1e zwy~i~zcow z po Stalingradu, chłopców w jeao wieku al ł, ł· 
nym froncie pokoju poważną rolę. Pokój ..,.y mi na obozie! - zwierza się któryś z Lenino, Be!l:na, czy Warszawy. nvch zachwy.tu"'.; czuło~·c' · 1.ek~em~ ow ~ 
walczymy i - utrwalimy na zawsze. hł . _ T k b -d· , 1 b' k · · k'? - .. : . • .' '' 

1 
a 

1 
1 OJ)OW1a 

Jan Swierczyńskl, c opraw. I a . a. zo u is.z s1ąz I. .da o swo1e1 sw1ethcy widać, jak jest mu 
ślusa.n z kopalni im. J. Stalina M • • ona serdeczna i bliska 

_w_sosnowcu. y tez mamy SWOJą gazetę... st~~e ~~~~~! kochają ·świetlice i pozo. 

Wody mineralne Urszul1ka Perdasówna, córka przewi-

od dzisiaj takie w sklepach MHO 
Sklepy spcżywcze MHD sprze<lawać 

będą od dzisiaj również wody mineral
ne. Instytucja ta otrzymała już w pierw
szej p3rtii 12 tysięcy butelek, które jesz 
cze d~isia j rozprowadzi się do poszcze· 
gólnych .sklepów. Bedą to popularne }Vo.-1 
dy zdro1owe - „Krystynka'' i „Krym- 1 

czanka". „ (bk) 

.Kukiełki i gazetki 
Wystawa prac dziecięcych 
Przy ul. Andrzeja I 4 nast<Jpi dzisiaj 

uroczyste otwarcie wystawv prac ś~·iet- . 
lic szkolnych, prowadzonych przez Wy-1 
dział ?światy._ Wśr.ód interesujących ~ks 
ponabw zna idą s1ę tam m. in. ro botki 
ręczne. gazetki ścienne, a nawet teatrzyk 
kukiełkowy, całkowicie wykonany przez 
d'zieci, które występujiJ w nim nawet w 
roli aktorów. (kb) 

Domy emerytów 
Nowa formo opieki nad starcami 

Ministerstwo Pracy i Opieki Społecz
ne; zainicjowało nową formę opieki nad 
starcami. W Żmigrodzie, w woj. wroc
ławsk:m i w Radawiu na Górnym Sląsku 
otwarto t. zw. Domy Ęmerytów. Trzeci 
zakład tego rodzaju powstanie w na jbli ż 
szym czasie w Lisowicach, w woj. lódlz
kim. 

Domy te przeznaczone są dla tych eme 
rytów i pobierających renty, którzy zna i 
du ją się w trudnych warunkach mieszka 
niowych, przed·e wszystk'im byłych górni 
ków i hutników oraz b. robotników prze 
mysłu metalowego, chemicznego 1 włó
kienniczego. 

O umieszczenie w. Domu Emerytów 
należy sie starać za pośrednictwem wy
działów do spraw inwalidzkich i pomocy 
społecznej przy Urzędach Wojewódz
kich. 

Kf 6rv sklep nai lepszy? 
W PSS-ie rozwija się współzawodnicrwo 

Powszechna Spółdzielnia Spożywców 
urząd7iła wycieczke do Ustronia dla 
swych prac-0wników, połączona z rozda
niem nagród 1 premii zwycięzcom J eta
pu wsr>ółzawodnictwa pracy. 

W dziale sklepów spożywczych pierw 
!'Ze mieisce. proporzec przechodni i na
grody po I O tys. złotych przY1>adły w 
udziale personelowi skle,pu nr 192 przy 
ul. Piotrkowskiet 29. 

Poza tym pierwsze mie1sce zdobyty 
r.astępujace placówki: sklep włókienni
czy rir 645 przy ul. Narutowcza 35, 
sldeo masarski przv ul. Piotrkowskiei 43. 
stołówka przv ul. Południowej 13 itd 

N aizrodzonvch jest wielu - na ileDSZY 
oowód. Żt> wspc)łza'>-'odnictwo w PSS-ie 
rozwija c;ie nr.mvś!nie W chwili ohecnrj 
obejmuje ono 81,6 proc. pracowników. 

Gazetka ścienna jednej ze szkół Towarzystwa Przyjaciół Dz.ieci. 

jaczki z PZPB nr 9, uczennica 6 klasy 
szkoły podstawowej nr 36 prowadzi nas 
na salę, w której na czołowym miejscu 
widnieje świetlicowa gazetka ścienna. 

Staral;śmy się aby była najładniej
sza! - informuje. 

Urs!ulka ·ies! aktywistką dziecięcego 
ze~połu. ~alezy do sekcji baletowej i 
choru, Sp1ewa nawet solo. Ona też 
wraz z Janu~zkiem Stabirowskim, sy
nem robotnika z PMS-u, redag1..1je świet
licową gazetkę. Dobrze rQzumie ile pra· 
cy wymaga taka gazetka. I(iedy więc 
po ki'lku~od:zinnej gościnie u dzieci za
bieram się od wyjścia, napomina kole
gów z powaga. 

- Nie zatrzymujmy Pani. Trzeba 
przecież napisać o nas artykuł do gaze· 
ty. A to przecież nie lada zadanie. Sa
ma coś mog·ę o tym powiedzieć. Zegnam 
więc serdecznie koleżankę-redaktorkę i 
wszystkie pozostałe dzieci, obiecując so· 
lennie, że przyjdiiemy tu jeszcze. (w) 

Odwiedzam)' szkolę przem,slową 

Dziewczęta zdobywają zawód 
Uczennice wvkonuią torebki według własnych modeli. - Ze skó

rzanych odpadków powstają guziki i puderniczki 
Nasz rozwijający się przemysł potrzebu l trzeciej natomiast przechodzą na produk-1 ne wiedzą, że. srebrne znaczki rozdawane 

je stale nowych fachowców. Według nie cję taśmową. Dziewczęta szyją bieliznę uczestnikom Wart Stalinowskich także po 
dokładnych jeszcze danych, stan zatrud- damską i męską, bluzki, lekkie o;ukienki wstały w tej szkole. 
nienia w całej gospodarce naszej wzrośnie i bieliznę pościelową. Po zakończeniu lice Przy nauce i pracy zawodowej młodzież 
w r. 1955 o około 60 proc. w stosunku do urn I stopnia stają się wykwalifikowanymi pamięta również i o pracy społecznej. 
toku ubiegłego. Ten wzrost zapotrze- czeladnikami. W 1i.zko1e istnieje samorząd uczniowski, 
bowania na nowe fachowe kadry stawia * * * spółdzielnia i biblioteka. SKO zdobyło na 
na jednym z pierwszych miejsc problem Idziemy wyżej, Na trzecim piętrze mie- wet na ostatniej wystawie I nagrodę za 
kształcenia nowego narybku przez średnie ści się liceum galanterii skórzanej. W ma wzorową pracę. 
szkoły zawodowe. gazynie prawdziwe cacka - portfele, to- O wynikach nauki może świadczyć je-
Jedną z tych szkól jest m. in. Państwo rct>ki damskie, teczki, artystyczne nesese den fakt - 96 proc. ocen w przedmiotach 

wa Szkoła Przemysłowa Żeńska w Łodzi. ry„. zawodowych - to oceny dodatnie. (-) 
Młodzież przygotowuje się tu do zawodu Kierowniczka warsztatów Józefa Surin 1~1111 1 11 11 11 ·11 11 n111111;nretfl111~1111m~111111111~ , m111n1i11111111n1111n1:11111111111~ 111n~11111 u 1u11Jm 

bieliźniarskiego i do pracy przy galantc- udziela nam chętnie żądanych informacji. Dach będz1·e napraw1·ony 
rii skórzanej i metalowej. -- Uczennice wykonują właśnie ostatnią 

* * pracę przedegzaminacyjną - torebkę ze Pierwsze wyjaśnienie nowych władz 
* 8wińskiej skóry. Tutaj pracukmy indywi Otrzymaliśmy już pierwsze wyjaśnie-

Odwiedzany jedną z pracowni szkol- dualnie. Każda torebka jest inna i robio n:e z Prezydium Ra<ly Narodowej w La-
nych. na według modelu, zaprojektowanego dzi. Doi'','ZV_ o_no wia<lomos'ci, po<la_ne_1• 

Uczennice zszywają tu z zapałem ja- · · k · T t ; przez JeJ wy onawczynię. en sys em pra przez nasz~a. o cz.yte·lnika pt. ,,Zo'łWI'e tern 
kieś kawałki białego materiału. Podcho- l b' · d 1 "' . h cy pozwa a na wczesne wyro ienie z o po pracy w n·•d'Zorze bu<l,...,wla,..,ym", w 
dzimy bliżej i pytamy na czym polega ic · · t t eh G t t bl · k "' v " nosl.1 ar ys yczny · 0 owe ore u za u której była mowa o zawal-eniu się sufitu 
praca. pywane są następnie przez Centralę Prze w domu przv. ul. Zachodniet' 66. 

- Pracujemy w leJ· chwili przy wyko- l A t st ·1 del mys n r Y ycznego, a naJ epsze mo e Prezydium Rady Na:-o<lowe1· wy1·as'n1·a, 
nywdniu koszuli nocnej -- odpowiada je orzeznacza "'ę do produkc'· m sow · ' l Jl a CJ. Że urłas'c1'r.1'el"\'7I' te<Y,_0 domU Wydano j'Uz0 

na z uczennic Alina Miszczak. - Mamy z od dk · k · · k' t · •• · „, '' , pa ow s ory. Ja ie nam pozos aJą w ubi<'O'h m roku odpowiednie zarz"d.ze-
specjalne szablony, według których sporzą urodukujemy guziki i puderniczki. f'> " 

dzamy formy, formę tę następnie kładzie Działem galanterii skórzanej zaintereso nie, jedna:de wyjazd właściciela z Lodzi 
my na materiał i kroimy. Między poszcze wał się Centralny Zarząd Przemysłu Skó uniemożliwił wykonanie remontu na ie· 
gÓlnyroi grupami rozwija się współzawod rzanego. Istnieją już plany szerokiego roz go ko-ozt. Obecnie zaś polecono ad'mi· 
nictwo. Zwycięża grupa, która najlepiej budowania tego działu. nistrat0:-0\\'i naprawić cach. 
i najszybciej wykona swoje prace. * .., • Z '-'~ielkim uznaniem powifać należy 

Obecna przy naszej rozmowie nauczy- Na czwartym piętrze mieści się ostatni fakt, ze m1wowyhra11e Prezydium Rady 
~ielka H . Truszkiewicz dodaje jeszcze kil dzi~ł szkoły - liceum galanterii metalo~ Narodowej, nie traqc czasu, pilnie kon· 
ka uwag na temat svstemu pracy stosowa we1. holuje wvkazywane przez prase niedo· 
nego w szkole. W pierwszej klas'.e każda Tu powstają łańcuszki, broszki , popiel- i:iągniecia, biorac pod 0p:ekę ludzi pra
-i: uczennic pracuje indywidualnie. w dru- ·1iczki , branzolety, i różnego rodzaju wy- cv. Taka wsp,Slpraca z pewnnścia da 
,;iej uczą się już one pracy zespołowej, w roby ze srebra i złota. Nie wszyscy zanew 1 dobre rezultaty! (x) 
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f,HOI\ .\DL\ URBANIAK 
- O z na "zą Urhaniak, to nie dużo sil.' na· 

)Z'i'darie ! - informują nas " Radzie Zakiado
-,n·i. I mają rnd'i'· 

Pierw•zc slo" a bo\\ iem tkaczki Urbaniak 
brzmia: 

- Czy to d!t1)!:<1 br•hic tnrnlo? Bo nie 
mam czasu. Maszyny rickaj;l.! Mnie tam nie 
r.ależy na zaszrzyl"a1:h, bu nie po to pracuj'i', 
ale dh1te~o. żeby w kr:<ju hylo cora;r; le1>i~j 
i cora;; h<Jrdriei dost<1tnio! -

7>r.a•lzamy sir wi~c na rn1;mowę w stylu tc
legrafic;r;nym; 

- .Tak dawno pracuje Pani w PZPB im. 
Dzierż~ ń•ldeg-o? 

- :.?8 liot! -
- lłierze Pani uch:ial we w;ipólznwodni.-

etwie? 
- Ni1t.uralnie. Jestem w zes11ole priodo\l·

nky 1\lir;el-;kiei. Ostati:io, za pierwszy kwar· 
tal br. otrz;{mali.';my n;ic-ro~y. Na prnie przy
padło n1·z<"•r>:lo 7 tys. zł. 

- .hlde S;J P~ni o;ią'!Uii;''.'ia? 
- Wyr:lhiam 10fi.9 vro'.'· bazy, dając pro-

dukcie c:~u; µro:-. 1-;ro g·at. 
- Co Panią <;kla'liło do fa k "·ydajnej pra

cy? 
- To rn i w .;;zyst1<i"11. Pr11 ~nie nie uczesini

t'ZEnia w orllvi<lo•de krniu. Na nrzekór nod
żegacz-~m w1Jiennym ! Pra~n~. aby na<17. kra i, 
aby moja rn-:l:ril'roa Łódź była cornz wspanial
sza i ''"?.C7,fŚlhn1m ! 

Łódź gra z reprezentac;ą Torunia. - Juniorzy jadą do Warszawy 
Składy reprezentacji już ustalone 

.. ~-rz-' ic_d.;J~ .il og11i~ niekli wcz?-ra i pił-, ~óż --:-- z ten sposób \\"Zlllocniono \\" 
t~dl ze 10di'C_Y G\\ JC J}leC.:f'nte: probowt:1no Widzewie deff'ns;we. al<' nie \\'\'leczonu 
•run cię W1di:e\V(ł w OO\\ \'!Tl zestawien~u QO z m1 jważniejsze"j chorob\', na którą 
: dano nicz!v sparring juniorom lódz- -:ierpi. z,vie się ona prosto - brak sku 
l\im. ~ zvku iąC) m się do niedzielnego :eczne!!o ataku. Tę linię uzupełnił co
:--pntk:rni;:i z f(·prczentacją Warszawy na prawda Grabski, najskuteczniejszy bo
!:;.n:edn .cr.zu zawodów mięr:lzypa1istwo- dajże 1apastr.ik zduńsko-wolski, który, 
\V}Ch P\)Js;.;;; - Wi;gr,·. na sparring~J WC7.8ra jszym grał niestety 

Zła passa piłkarzv bez \\'"ekszego powodzenia. 
\\iicize\\ a i \\'idmo Sparring - partnerarrii W!dze\\·a byi1 
spadku z cłrue-iei ligi wczora i: w pierwszej polowie ligowy ze 
7. 111 c1si lv kierownic! \\·0 .- pól LKS. Wlókn i arza, a po przerwie ju· 
ZS. Włókniarza do niorz) łódzc\'. Widzew grał pelne !:JO 
<>zttkani2 no\Yvch. minut. ażebv drużyna w tym nowym ze
">Zcześhvsz)ch J{on· :;tawieniu mJgla :<ię lepiej zgrać. Ze li· 
:·epcji w zestawieniu gowcv byli lepsi nie ma w tvm nic d'ziw 
.:łrużyn\. Pnstanowio- ncgo, ale że juniorzy oolarfili zagrać 
no dać Widzewowi skuteczniej, t0 iuż nie wystawia Widze
zastrzvk świeżej krwi, wowi zbyt pochlebnego świadectwa. Nie 
przez oddanie kilku cho.dz.i w tym wypadku o wynik, lecz o 
graczv KS. Włók- ~amą grę. Juniorzy okazali się wyraź·· 
niarza. Wybór paell nie lepsi technicznie, górowali poza t.vm 

1'a Solt,swwskjego. Ba 1ana i· M atlocha. w grze zespołowe i. W ataku młodych 
i<:tórzy g-raJ1 już w ligowej drużynie Dilkarzy bardzo dobrze spisvwali się Ka-
1ódzki< i. ::i d'a których dzisiaj nie ma łuży11ski i Wagner, natomiast zawód 
tam 111iPjsca . gd,ż Żnaleźli sie lepsi od "-prawi!. Olejniuak, najs!abszv w tej linii. 
r;ch. \Vi-::lzc·\\·o'-'·i rrzerież się przvda· Na 111ieisce tych prób· - stadion Włók 
dz~1... niarza przy ul. Kiliilskiego - stawiło 

Kraków -Kielce-Łódź 
Mi~dzynarodowe eliminacje na igrzyska DOSZ w Warszawie 

Piłka nożna Prz~·gotcwania . do gigantyci-nych ig·1·zyak I 
aportowych w Warszawie, w których spotkn. 
się około 10.000 zawodników z rozmaity "h 
szkół zawodowych, są .iuż i.- uko11czeniu. Prz~ 
prowad;;ono już okręgowe mistrzostwa i wyło
niono reprezentację na centralne IV Igrzy.;ka 
w War:.-zawie. Jedynie w grach sp<>rtowy:.:h, 
jak piłka nożna, siatkóv:-ka, kos·z.ykówka i 
szczypiorniak, przeprowadzane są dalsze cl]i

minarje między poszczeg·ólnymi okręgami. 

Kraków - Łódź 2:0, Kielce - Łódź 2:1, 
Kraków - Kielce 2:1. 

Koszykówka 
Kraków - Łódź 23:21, Lódź - Kielee 39:24. 

Siatkówka żeńska 
Lódź - Kraków 2:0, Łódź - Ki.elce 2:1. 

Siatkówka męska. 
Łódź - Kielce 2:1 (15:6, 5:15, 15:13), Kra

ków - Łódź 2:0, (15:10, 15:1~). 
· Szczypiorniak. 

się około I OOO osób. które z zaintereso· 
wanic111 śledLiły przebieg treningu. 

Kapitanat ŁOZPN 11sla!il, iż do War· 
szawy wy[cdzie 15 juniorów, a skład r~ 
r.rezen!ac ii ustalonv hęd•zie na miejscu 
przed zawodami. Wvbór padł na nastę
pujących za wodników: Racz, Bmkman 
<Widzew), S!usio. Wagner (Włókniarz Pa 
bianice), Korpalski. Walczak (Spójnia 
Lódź), Jach I, Jach II, Bilewicz (Ko-ie· 
iarz Lodź), Tomecld (Zwiazkowiec 
Lódz), Olejniczak, Kałużyński (LKS. 
Włókniarz). Turjcjski (Concordia), Miś
kiewicz (Wlókniarz Zgierz) i Man::za·k 
(Boruta). 

* * * 
Ponieważ w zawodach o puchar mi.a-st 

Lódz grać będzie z Toruniem przeto ka· 
pitanat LOZPN ustalił równi~ż reprezen
tację Lodzi, wyznaczając następujących 
zawodników: l(omar, Szczurzyński -
Włodarczyk, Słaby, Luć - Miller, Ur· 
ban, Pietrzak, Rączko - Hogendorf, Koź 
miński, Janeczek, Koczewski, Dudka, 
Wiernik. 

Mecz Łódź - Toruń od~ęd.zie srę w 
sobotę na stadionie ŁKS. Włókniarz. flo. 
czątek zawodów o go<lz. 17.30. 

* * * 
Z uwagi na mecz Polska - Węgry J 

międzymia.:;towe spotkanie Łódź - To
ruń LOZPN odwołał wszystkie spotkania 
wyznaczone na I i 4 czerwca rb. .................. „ •••••••••• 
Ogniwo-Concordia 

Tenisowy mecz o mistrzostwo 

Im. Stefana Jaracza _ „DOM ()'TWA RTY" \V dniach 30 i 31 maja bawiły w Łodzi i-e-

d 
p1 ezentacje Krakowa w licz-bie 64 zawodni-

Lódź - Kielce 2:0, Kraików - Kielce 2:1, 
Łódź - Kraków 2:6. 

Obok rozg;rywek ligi tenisowej, toczą się w 
Lodzi .spotkania o mistrzostwo klasy A. Nai· 
bliższy taki mecz odbędzie sic w sobote i nie
dv.;ielę między zespołami Ogniwo (ŁÓdź) -
Concordia (Piotrków). Rozgrywki odbywać się 
będą na kortach Ogniwa w Parku Poniatow
skiego. 

go .. z. 18.00. 
Vl"czrt.kic bilety wyprzedane. ków, Kielc 58 i .fJódź, któ1·a wyst· ·iła 60 gra-
Polł '.'on~dl•ly _ „WTELKJ CZł,OWlł<~K DO czy. Zdobywcy 2 pierwsz~'ch miejse pojadą do 

6 czerwca wyjedzie z Łodzi specjalny po· 
ciąg, wiozą.cy do War~awy grupę recytacy.i
no-chóralną w ilości 1.000 uca;niów. W dniu 7 
czerwca rano pojedzie grupa tain.~ginma· 
st~·czna w ilości 172 111łodziei.y. Grtipa sporto
wa zaś uda się do Warf!llławy 8. VI. pociągiem 
oS<>oowym o godz. 6.15, odjazd z Łodzi Kal. 
Grupa ta liczy 163 za.,vodników. Razem DOSZ 
łódzka przygotowała 1.335 uczestników do czyn 
nego udziału w IV Igrzyskach sz:kół ~wod<>
wych. 

W mi'!ltrzostwach A klasy łódzkfoj l>ierze 
udział 5 drużyn: ŁKS Włókniarz;, Concordia, 
AZS, Spójnia i Ogniwo. Ponieważ Spójnia nie 
staje właściwie do :irawoclów i punk-ty oddaje 
walkowerem, a słabiutka ~rużyn.a AZS prze· 
grywa z reguły ws?:ystkie mecze. wi~ o tytuł 
mistrza walczą właści"·ie LKS Wloknian,. 
Ogniwo i CCJncordia. 

MAŁYCH I,'TERF;SóW" _ godz. 19.15. Warazawy. Specjalnie wyróżnił się Kraków, 
Nowy _ ,,!IIAKArt DUBRA WA" _ i;:-odz. który w,;zystkie swoje d111żyny pośle na ign:y 

19.15. - ska centralne. Kielce wygrały tylko spotkanie 
Lutnilł _ .,CóRKA PANl ANGOT" _ w pilce nożnej, zajmując 2 miejsce, a repre-

godz. 19.15. J 21entacja Łodzi trzecie. W innych grach łodzia 
Osa - „RU.MANS z WODEWLLU" •odz. nie zajęli miejsca drugie. Concordia ma kilku dobrych 7,a w·odnikow. 

19.:30. e Szczegółowe wyniki dwudniowych bojów są N ależf do nich juniorzy b-cia Sikors<'.y i Bel· 
111·igowa: Mecz mistrzmvski rozgrywa siP ta• 
kim eamym systemem jak ligowy i przewiduje 
on 15 spotkań, toteż z; .wooy Ogniwo - Con• 
cordia, rozpoczęte w sobotf, potrwają cały 
dzień niedzielny. Ogniwo, pragnąc spopulary
zować s.port tenisowy na terenie Łodzi, daje 
publiczności wstęp bezpłatny. 

Arlekin - W1dowisko pt. „WESOLA MA- nast~I>ujące: 
SKARADA" o godz. 17,15, na scenie letniej. 
W razie nicpo;;o;ociy „ZŁOTA RYBKA". 

ADRIA - Kino nieczynne z po\•;odu remon
tu. 

BALl'YK - Zwycięski powrót - 16, 18.30, 
21. 

BAJKA - Czardziejs.ki kryształ - 18, 20. 
GDYNIA - Program aktualności nr 21. 
HEL - Koncert Beethovena ~ 16, 18, 20. 
MUZA - Hrabia Monte - Chrlsto I seria -

18, 20. 
POLONIA - Kino nieczynne· z powodu re-

montu. 
PRiEIJWIOśNIE - Hrabia Monte - Christo, 

Il seria, - 16, 18, 20, 
ROBOTNIK - Progiam składany - Dzieje 

jednej obrączki - Słoń i mrówka - N•Jc 
Noworocz-na - l\listl-z naTciarski - Kim 
zostaw~ - 18, 20. 

ROMA - Droga do sławy - 18, 20. 
REKORD - O szós.t:!j "ieczorem po wojnie 

- 18, 20. 
STYLOWY - Strój galowy - 18, 20. 
śWIT - Pan Habetin odchodzi - 18, 20. 
T:ĘiCZA - Urodzony w pażdzierniku - 16, 

18.30, 21 
TATRY (w ogruclzic) - Nieodrodna córka -

15.30, 18, 20.30. 
WISŁA - Program składany - 16.30, 18.30, 

20.30 
WŁóKNIARZ - Dziś o wpół do jedenastej 

-· 15.30, 18, 20.30. 
WOLNOść - Zdradzieckie skały - 16, 18.30, 

21. 
ZACHET A - Zakochani są sami na świecie -

18, 20. 

Wyścig kolarski, 
dla młod&ieży szkół zawodowych 

Szkolne Koło Sportowe przy I Gimnazjum 
Przemysłu Wełniani:go, · (Kopcińskiego 20) 
urządza w dniu 4 czerwca szosowy wyścig ko
larski. Start i meta na ulicy Pabianickiej pr.ty 
Parku Wenecja, o godzi-:lie 9-ej. 

SKS-y wszystkich :;zkół b. Min. Przem. i 
Handlu (o-hecnie Min. Prz em. Lekkiego) po
winny zgłosić listy swych zawodników do dnia 
2 czerwca do godziny 16-ej w I Gimn. Prze.m. 
Wełnianego. Badania lekarskie zawodników od 
będą się w tej samej szkole 3 czerwca o go
dz.inie 15-ej. 

I< apitan sportowy Węgierskiego Związku I piłkarzy polskich, w ostatnich spotkaniach li
Pitkarskiego Sebes, ustalił ostateczny skład gowych, w składach obu dt·użyn narodowych 
obu drużyn na międzypaństwowe spotkanie z na dwa mecze z Węgrami z.asz.ły pewne Z'ntia-

Zmiany w reprezentacjach 
Składy piłkarzy Węgier na mecze z Polskq 

Pol'>ką w dniu 4 czerwca. ny. 
Skład pierwszej re- W pierwszej drużynie m1e3see Jrontuzjow'ł-

prezentacji: Grosil.s nego Kohuta zajmie Mordarski, natomiast w 
(l\fateosz), Rakoczi drugiej reprezentacji Tram pisz.a zastą.pi Są-

Czqta;c;e 
..E.-pre.ss 
łl~strOH'OOQ66 

(Kispes.t), Borzsei siadek. 

(MTK), La.ntos --------------------------------~:~;~~·J:z~~s~Gy<fr~: QGŁQSZEN IA DRQ BN EI PR~COWNICY POSZUKIWANI 
Sandor (MTK), Koc- I inżyniera energetyka, 1 inżyniera fotoche 
sis (Ferencvaros), LEKARZE POTRZEBNA g·ospo- mika, 1 kierownika budowy dekoracji (wy-
Szilagyi (Vasas), Pus sia na s-tałe. Włochiń- kwa~fikowany), 1 technika budowlanego 
kas i Babolcsai (Ki- Dr SKONIECZKA le ska, Sokola 11. 1270 (kalkulator), 2 techników l'adiowycb, 3 kino
spest). karz szpitala Kocha· INTERNAT XX Pań- mechaników, 4 referentów z ukończonym Stu 

Druga reprenzentacja Węgier wystąpi na nówka. Chor<>b:V ner- stwowego Gimnazjum dium Planowania, 20 oświetlaczy ateliero
stadionie Vasas, w micjseowości Diosgyor (ko wowe, Piotrkowska 16 i Liceum w Rudzie Pa wycb (umowa), 2 monterów elektryków, 
ło Miskolcza) w składzie: Geller (MTK), Ko- tel. 276-43. 270 bianickiej zatrndni uo 1 montera samochodowego, 2 artystów ma• 
vacs II (M'J'K), Nagy II {Csepel), Kovaos I Dr BILI~SKI - cho- mocnic' kuchenna· i larzy, 5 ar.tystów rzeźbiarzy, 6 rekwizytorów, 
(M1'K), Zakarias (Mateosz - obecnie Teher- roby serca - wzno- sprzą.t;czki. Dla· sa- 1 kie~ownika grupy .rekwizytorskiej, 6 gar· 
fuvar), Dombe;;; (Gyor), J{esztheyli (Cse1>e1', wił przyiecia 11-14. motnych mie&zkanie. derob1anych, I kostmmolog, 10 perukarzy, 
Budai (Kis1>est), Bundzsak (Kiskunhales), Legionów 3. !l652 Zo-łoszenia pł·zyjmnje 2 pirotechników, 10 laborantów charaktery-
Toth (Ujpest - obecnie Dozsa). NAUKA I Dyrekcja - Ruda Pa· zacji. ~lastyc~nej, 2 makiecia~zy, 1 intendenta 

·X· • * , bianicka LeimiSJkowa admm1stracyJnego, 1 maszymstkę, 2 referen· 

W związku z kontuzjami reprezeotacyjnych l\1ASZYNOPIS1.NIA, l 14. ' 1273 tów ~lan~stów, 10 sztukatorÓ\V, 10 malarzy, 
•••••••••·••••-••-••••••••••• stenografii, biurowej, ZAGllRIONO 2 ta~1c_erow, 25 stolarzy, I modyst~ę, 10 ro-

„ k J korespondencji, księ· b~tmkow g?sp.odar~zy~h zatrudni natych· 
Osem a odzian gowości Kursy Stowa ZAGIN~ŁY 2 karty mias_t W:rtw_orn~a F1ht~OW Fabular~Y?h· Zgło 
na mecz ze Sląskiem rzyszenia StenografÓ\~ rzemieślnicze, wydane s~eru~. P1'.'ZYJffiUJe Dział Kadr, Łodz, ult;a 

_ Maszynistek. Zapi przez Starastwo Grodz Sienkiewicza 33, w godz. od 9 - 13. 3A 

Mimo usilnych zabiegów, ażeby meez bokser sy: Kiliń&kiego 50, kie śródmiejskie Łó:h Szewcy na damskie i męskie obuwie od za
ski Łód:l - śląsk móg·ł się odbyć na świeżym Piotrko\Ą·s.ka 83. 9805 kie - Stefana Wagne raz poszukiwani. Zgłoszenia osobiste, Refe-
J>Owietrzu, LOZB zmuszony jest jednak urzą- O AR WAN [. PRACY ra 4593, Stefa.na G.S- rat Personalny Spółdzielnia K. świerczew-
dzić go w h11li Włókniarza na Widzewie. ZA H O k ~eckiego 4594. Prosi- skiego ulica Uniwersytecka 40, godz. 8-12. 
~ Mecz ten odbędzie się, .POTRZEBNA gosp0- my zW1.·ócić, Wysoka 323 

~~- jak wiad-011110, w :: obotę, . d f 22. '332 1 głównego księgowego, I księgowego zairu 
dni natychmiast Firma Państwowa Przemy
słu Metalowego. Zgłoszenia pod „Przem:y:sł 
Metalowy", Piotrkowska -104-a „Prasa". 

~ ~ ·"""""' dnia 10 bm. 0 godz. 19~ej. sia o zaraz z re eren 
Wczoraj ustalona zosta- cjami. Zgfasz.ać się LOKALE 
ła reprezentacyjna ósem Wydz. Pe1•s-0nalny R. 
ka łódzka. Wystą11i ona S. W. „Prasa", Piotr- ZAMIENI~ pokój z 

~ t>rzeciwko śląskowi w na _kowska . 68. 329 kuchnią, centrum ra 
· stę1_>ującym składzie: POTRZEBNA po.010c takie samo. Oferty 

Anielak (Kargier), Szaliński (Matec'.<i), Za domowa z gotowa.- „JD" - Express. 1272 

RÓŻNE jączkowski (Olczyk), J\larcinkowski (Kaczm'l- niem. Próchnika ?O, 
rek), Nagajski (Jędrzejczyk), Olejnik (Pior- _m. 12. 9806 
kowski), Wieczorek (Wal~szczyk) i Jaskóła PO:\IOCNICA domo- PRZYBŁĄKAŁ się 
(Gampe). Nie jest wykluczone, że w mecw wa potrzebna zaraz., wilk podpalany. że
tym weźmie jeszcze udział Debisz. Zależy to Aleja 1-go Maja 18, romskiego 25, m. 17. 
od stanu jego ręki, którą leczy. m. 8. 1271 9807 

325 

Lekarza przemyslo-wego, księgowego samo
dzielnego, przędzarzy, przykręcaczy, na ty ka
rzy, 1>rządki na maszyny obrączkowe, obcią
gaczki oraz uczniów powyżej lat 18, zatrudnią. 
natychmiast Zakłady Przemysłu \Vełniane:i;o 
im. Wł. Reymonta w Łodzi. ul. Rzgowska 17a. 
Zgłoszenia przyjmuje Wydział Perwn.alny. 
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